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Ogłoszemia: Drobne ogloszemia ra słowo ZŁ 0'20. wiersz mimet, 
ł-szp. ZŁ 0/25, nadesłane Zł. 0'75, wiersz mdżim, szo. w tekście 
ZŁ 1'00, wiersz mułim, |-szp. na lej stronie ZŁ 1'25, 
Zł. 12'50. Za zastrzeżemie miejsca dolicza się 25%. 


Biuletyn... 


„Głupcy” — wyraził się raz Napoleon, gdy 
jako pierwszy konsui posiadł już był nieograni 
wonga władzę, — „głupcy sądzą o nim, jakoby 
przyszedł po to, by zniszczyć dzieło rewoluch. 
Wszak on sam jest Jakobinem w tem znacze 
miu, jakie nadają temu słowu emigranci i stron- 
mey Burbonów. Otoczywszy republikę aureolą 
zwycięstw, nie wyda jej w ręce jej wrogów. 
Nie przyszedł przeciwko swemu stuleciu. Usiło- 
wać unicestwić dzieło wielkiej rewolucji, rów- 
nałaby się szaleństwu lub zbrodni”, 

Zdawał sobie wszak dobrze sprawę pierwszy 
konsul, że wyniosła go fala wielkiej rewolucji, 
1 że bez niej byłby chyba tylko pisarzem w kan 
celarji adwokata lub urzędnikiem  municypal- 
mym. Wiedział a tem także później, jako cesarz 
Francji. Pisał o tem w swoich pamiętnikach 
wyraźnie, także w odniesieniu do swoich man. 
szałków i generałów, hrabiów i książąt cesar- 
stwa. Wszakżeż on tych ludzi, których zdolno 
Ści i talenty wyrzuciła na wierzch rewolucja, 
„Wydobył z pośród największej hołoty”. 

Tak, ktokolwiek posiada rozsądek. i zmysł 
rzeczywistości, wie, że próba odwrócenią cza- 
sów jest szaleństwem i udać się nie może. Pró 
ba unicestwienia ustroju demokratycznego w 
dzisiejszych czasach, a w naszych warunkach 
w szczególności, byłaby zaprawdę próbą szaleń 
cza. 

Gwiazdkowy numer „Czasu“ krakowskiego 
Przyniósł? aż dwa artykuły w obronie demokra- 
cÏ į parlamentaryzmu, jeden pióra prof. Estrei- 
Chera, drugi prof. Jaworskiego. Stanislaw 
Grabski, w ostatniej swej publikacji „Państwo 

«, wytłumaczył nareszcie jasno i do- 
'kladnie naszym iaszystom, dlaczego naśladow- 
'mctwo włoskiego faszyzmu nie jest w Polsce 
ani możliwe, ani pożądane, i jak to pojęcie u 


publikacji. 


Się, dąży do wypowiedzenia się i wyżycia. 
4 się to może, jak dotychczas, w jedyny 


Wł záró | poglądów, jest czemś bardzo cer: 
twórczem. Że to, co nazywamy Świądo- 
państwowe, czy też poczuciem państwo 
być odpowiednikiem świado 
paaedstawicielstwa "rozmaitych 


t 


interesów, gdyż inaczej pozostanie świadomo- 
ścią ograniczoną, a działanie ograniczonej Świa 
doniości w życiu społecznem było zawsze ujem 
ne i zgubne. Rzeczywistość opinii publicznej, 
rzeczywistość interesów masy jest także rze- 
czywistą rzeczywistością, Tak samo rzeczyw:- 
stą siłą, jak każda inna siła... 

Ani przez chwilę masy ludowe w Polsce nie 
zaprzestały dążyć do urzeczywistnienia w 
Państwie poiskiem swoich żywotnych intere- 
sów, czyto chodzi g reformę agrarną, w jakiej 
kolwiek formie, czyto gdy chodzi o ustawodaw 
stwo socjalne, a także nie zaprzestały staran o 
utrwalenie swego stanowiska ludzkiego i oby- 
w telskiego. Nigdy nie wyrzekły się też i nie 
wyrzekną mniejszości narodowe, współżyjące 
w Polsce, prawa Samostanowienia o sobie w 
granicach interesu państwowego. 

Urzeczwistnienierm interesów ludowych w 
Państwie, będzie także urządzenie samorządów 
i wp:owadzenie nowęgo prawa wyborczego do 
ciał samorządowych. Stara ordynacja kurfalna 
w. miastach małopolskich będzie zmieniona, Gło 
sowanie będzie powszechne i równe. Prawo wy 
borcze będzie i — musi być demokratyczne. Za 
takiem opowiedział się przedstawiciel rządu. 


Takie są bowiem czasy, ` t 

Współcześni widzą i mają Świadomość tego, 
że Polska powstała z zawieruchy dzicjowej, jm 
ko potwierdzenie istnienia rozwoju i siły duże 
go narodu, który upadł przed wiekiem, zanie 
mógł rozwinąć wszystkie swe siły twórcze, — 
Wiemy dziś, że dzieje Polski odradzającej się, 
poczynają stę, jak słusznie Lelewel zaznacza, 
od pierwszych prób reformy, snują się pszez 
Sejm 4-roletni, Konstytucją Tzeciego kaja, pox 
wstanie Kościuszkowskie, powstania 3t i 63 re 
ku, znajdują swój wyraz we wielkie] Krermta: 
rze narodowej, w pracy zaś uówiutomieriwm 
ludu wiejskiego i robotników, w postępie gox 
spodarczym, w organizacji i wake. Legionów, 
w pracach Komitetu Narodowego w Paryża. 
Cały sens tego przebiegu dziejowezo, jepo- 
treść najistotniejsza, to nic innego tylko demo+ 
kratyzacja Polski, demokratyzacja e nierówa 
nem często nasileniu e miedoskonałej eszcze: 
organizacji, nie posiadająca jeszcze w całej 
pełni własnej kultury, ale ciagle postępująca. 
Potwierdza to każdy dzień życia. 


Biuletyn brzmi: demokracja polska KG 


i żyje; mn się nieźłe; idzie naprzód. — 
Dr. Ludwik Obeflaenior. 


Protest Ligi Obrony Praw Człowieka 


przeciwke skazaniu Halsmanna 


Wiedeń. 28. 1. ŻAT. Austrjacka Liga Obro 
my Praw Człowieka ogłosiła uroczysty protest 
przeciwko nieludzkiemu wyrokowi na Filipa 
Haismanna. Tysiące wybitnych osobistości 
powiedziane jest w proteście — m. in. wielu 
chrześcijan, przekonanych jesi o niewinności 
Halsrnana. Liga protestuje przeciwko puocedu 
nze sądowej osas przeciwko postępowaniu Są- 
du Najwyższego kbóry wogóle nie rozważał 
merytorycznie sprawy winy oskarżonego, lecz 
ograniczył się do czysto formalnej sprawy wa 


żności wyroku pierwszej fustancji. Liga Ofre- 
ny Praw Człowieka stwierdza, że pezyczymą 


męczeństwa Haismansa jest zła ustawa, ws” | 


tek czego zdeptane zostało elementume pear- 
wo człowieka. Wieszcie avelułe do czynaków, 
miarodajnych, aby aie zapominali e tragedi 
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Przyjęcie na cześć prez. Sokołowa 
w Zw. Literatów Zyd. w War. 
szawie 


Warszawa. 28. 1. ŻAT. W lokalu Związku 
Żydowskich Literatów i Dziennikarzy odbyło 
się wczoraj przyjęcie na cześć prezydenta Sor 
kołowa. Sała była bogato przystrojona, przy 
stole zgromadzili się przedstawiciele całej żyđo 
wskiej rodzimy literackiej w Warszawie, brakło 
jedynie lewicowych pisarzy. Gościa przywiłtałt 
w imieniu związku członek zarządu red. Kar- 
Bóski przewodniczy! dr- Gottlieb. Przemówie- 
nia wygłosili: redaktor Zwi Pryłucki Hie! Cajt 
Hm, redaktor Szwalbe, Elchanan Caitlin, pani 
Borowska i J. M. Neuman. Prezydent Sokołow 
odpowiedział pięknem przemówieniem pełnem 
wspomnień z jego poprzedniej działalności pu- 
biicystycznej i literackiej którem przykuł uwa- 
ge Stuchaczy. Wieczór wywarł głębokie wraże 
nie na wszystkich obeonych. Pod koniec nrzą: 
dzono gościowi długotrwałe owacje. 


Trzecia rocznica Śśmiczci 
Achad Haama 


Jerozolima, 28, 1. ŻAT. Dziś przypada 
trzecia rocznica Śmierci Achad-Haama, Dia 
uczczenia pamięci wielkiego myślicieła Unmiwer 
sytet Hebrajski uchwalił utworzyć towarzystwo 
filozoficzne imienia Achad Haama. Przyjaciełe 
Achad Haama postanowili dostarczyć Środków, 
synowi Jego S. Ginsburgowi dła umożliwienia 
mu kontynuowania studjów z zakresu filozofiji 
etyki na uniwersytecie londyńskim. 


Watykan zakupuje dalsze 
obszary ziemi w Palestynie 


Jerozolima, 28. 4. ŻAT. Patrjarcha łan 
ciński prowadzi pertraktacje o zakupno znaczne 
go obszaru ziemi, a mianowicie 5000 dunamów 
w pobliżu Jemin. Patriarcha łaciński © zakupił 
ostatnio około 30,000 dunamów ziemi w Palesty 
UG, 
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Fundas twaoycyje ministrów spraw zagranicznych i wojsk. 


zmniejszone również w Iii. czytaniu 
Komisja cdrzuca szereg poprawek rządowych — Uchwalcne 
wnioski żydowskie 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 28. 1. (Sim) Na dzisiejszem po 
siedzeniu sejmrowej komisji budżetowej, przed 
przystąpieniem do porządku dziennego, poseł 
Byrka stwierdził że wuzoraj zaszło nieporozu 
nmenie, mianowicie suma 220.000 zł. przeniesio 
na z budżetu Ministerstwa Oświaty do budżetu 
nadzwyczajnego Prezydenta niema być użyta 
ma zakup urządzeń na Wawelu. ałe stanowi o- 
sobmy paragraf na roboty budowlane w Spale. 

Następnie przystąpiono do trzeciego czytania 

badżeiu Ministerstwa Spr. Zagranicznych 
Przyjęto tylko jedną poprawikę posła Korneckie 
go, aby w budżecie nadzwyczajnym kwotę 
przyzuaną na budowie zmniejszyć o 200.000 zł. 
Odrzucono z kolei wszystkie poprawki o resty 
twowanie sumy SkreŚkonrej w drugiem czytaniu, 
m, m. o przywrócenie 2 milionów złotych na 
fundasz dyspozycy Hry- 

Przy budecie 

Ministerstwa Spr. Wojskowych 
©edrzacono wszystkie poprawki, przyjmując bu 
Era w brzenjemia ustalone w drugiem czyta- 


Poseł Koścałkowski i Rząd waieśli o przy 
wrócemie 2 miłjonów złotych na fundusz dyspo 
zycyłuy. Poseł Kościałkowski przypomniał, że 
gdy w roku ubiegłym komisja skreśliła fundusz 
lddyspozycyiny. to minister spraw wojskowych 
Hiomszałek Piłsudski przybył na posiedzenie se 
imatu i tam bronił wysokości funduszu obszet- 

motywigjąc konieczność utrzymania fundu- 
da wałki ze szpiegostwem. W interesie 
WOODY państwa nie możia ustosunkować się 
ido tego zagadnienia pod kątem widzenia tego, 
fb danego słowa, wypowiedzianego 
-— < Gwcińaciei Petrażycki: brorił 
POZYCH. 


| Poseł Pająk PPS) twierdzi, że głosując prze 
wko wei klub jego kieruje się tylko wzgłęda 
jm rzeczowemi, a nie osobistem ustosusikowa- 
miem się do osoby Ministra. Przemawiał jeszcze 
iposeł Kościałkowaki, który zaznaczył, że społe 
iezeństwo: w roku mbiegtym silnie zareagowało 
ma skreślerie tego fumduszu w komisji i samo 
ełożyło mitjon zł. na ten cel. 
, Po przemówieniu posła Czapińskiego. który 
sómwużeż podniósł, że nie traktuje tej sprawy 
"pod kątem widzenia osobistego, czego dowo- 
dem jest to, że dkneślono fundusze także i w 
innych resontach, przystąpiono do głosowania, 
„odrzucając wuiosek o przy wrócenie 2 mijonów 
"złotych na fundusz dyspozycyjny. Dalszą deba 
kę wywołał również drugi wniosek Rządu i po 
sia Kościałkowskiego o przeniesienie na rezer- 
wę zaopatrzenia kwoty 7.057.000 zł, skreślo- 
mych w drugiem czytaniu z kredytów na wy- 
zywiemie ludzi i zwierząt, w związku ze spad- 
kiem cen zboża. 
Poseł Wyrzykowski (Wyzw.) przypomniał, 
że w roku ubiegłym Seim uchwalił 9 milionow 
na zwiększenie żołdu dla żołnierzy, co się jsd: 
nak nie stało. Na to płk. Petrażycki zaznaczył, 
że uchwała ta kolidowała z ustawą uposażen:o- 
wą. W głosowaniu wniosek rzadowy i posła 
Kościałkowskiego odrzucono 18 głosami prze 
ciwko 9. 
W budżecie 
Ministerstwa sprawiedliwości 
przyjęto tylko jedną poprawkę. W dziale wię- 
ziennictwa Rząd proponował przywrócenie Skre 
śłonych w drugiem czytaniu 60.000 zł. w róż: 
nych wydatkach osobowych, motywując to 
tem, że chodzi o zapomogi dla 4,000 pracowni- 
ków więziennych w 12 i 13 stopniu służbowym. 
Sprawozdawca poseł Rosmarin proponuje przy 
wrócenie nie całej sumy lecz 46,400 zł. Wniosek 
referenta uchwalono po odrzuceniu wniosku rzą 
dowego. 
W budżecie 
Ministerstwa Przemysłu i Handlu 
w wydatkach zwyczajnych na wniosek Rządu 
przywróconu szereg  skreślonych w drug'em 
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posła Chądzyńskiego zwiększenie kredytu na 
rewizję taryfy celnej o 100.000, W wydatkach 
nadzwyczajnych przyjęto poprawkę Rządu, 
aby dotację na rozbudowę Gdyni 500,000 zł. 
podwyższyć do 750,000 zł. Szereg poprawek po 
sła Korneckiego, które zmierzały do poczyjtie- 
nia różnych oszczędności, odrzucona, 

Z kolei przystąpiono do budżetu 

Ministerstwa Komunikacji 
W wydatkach zwyczajnych i nadzwyczajnych 
odrzucono szereg poprawek posła Korneckiego 
i dwie poprawki rządowe. Część poprawek zo- 
stała wycofana. Obszarna dyskusia rozwinęła 
się nad wnioskiem rządowym o zmniejszenie © 
11,500,000 wpływów przewidywanych z prze- | 
wozu osób tj. do wysokości przez Rząd prelimi i| 
nowanej, a przez referenta w drugiem czytaniu 
podwyższonej. | 

Dyskusja ta rozszerzyła się i na wniosek refe 
renta posła Chądzyńskiego o wstawienie nowe- 
go działu 12-g0 w rozcliodach zwyczajnych w 
wysokości 52 milionów. która to pozycia obej- 
muje m. in. 5 proc. dodatek urzędników. 

Poseł Krzyżanowski oświadcza, że wniosek 
© 5 proc. podwyższenie uposażenia wydaje się 
ryzykiem i mówca nie może podzielić go z refe 
rentem- 

Wicemirister Grodyński prosi o odłożenie gło 
sowania Go jutra i zwraca uwagę, że uchwale- 


czytaniu kwot. Uchwalono jeszcze na A 
| 


nie wniosku p. Chądzyńskiego przesądziłoby 
wysokość całego budżetu, gdyż nie można pod 
nosić uposażeń pracowników kołejowych, nie 
uwzględniając jednocześnie postułatów innych 
pracowników, na co trzeba mieć odpowiednie 
pokrycie. W głosowaniu odrzucono poprawki 
rządowe 17 głosami przeciwko 9. Poprawki te 
domagały się skreślenia podwyższenia wpły- 
wów, dokonanego w drugiem  czytanmu w 
trzech pozycjach. Podwyżka została zatem w: 
budżecie. Odrzucono także poprawki rządowe, 
które zmierzały do tego, aby utworzona zosta 
ła osobna dyrekcja warsztatowa. Przystąpiono 
do omawiania 7 poprawek rządowych w budże 
cie inwesiycyjnym. W drugiem czytaniu prełt- 
fninowany kredyt inwestycyjny w sumie 230 
milji. został zmniejszony na 203 miłjony. Rząd: 
domaga się restytucji tych skreśleń, przyczem 
9,380.000 przeznacza na budowę linji Bydgosz- 
Gdynia i tierby-Kielce. W dalszej dyskusji któ 
ra się nad tą kwestją wyłoniła zabierali głos: 
minister Kühn, referent poseł Chądzyński, poseł 
Byrka i poseł Rataj. W głosowaniu poprawki 
rządowe odrzucono. W zawieszeniu zostały 
wnioski referenta w sprawie poborów urzędani 
czych. 

Na popołudniowem posiedzeniu komisji budże 
towej w głosowaniu nad budżetem 

ministerstwa oświaty 
przyjęto m. in. wniosek posła Grynbatma o za 
siłki dla prywatnego żydowskiego szkolnictwa 
zawodowego. Za wnioskiem tym _ głosowali 
przedstawiciele BB, lewicy i mniejszości naro 
dowych. Następnie w budżecie 
ministerstwa pracy 

przyjęto m. in. poprawkę o przemaczenie 
75.000 zł. na Gemilas Chesed oraz 24.000 zł. dla 
żydowskich głuchoniemych. Za temi poprawka 
mi głosowała również BB, lewica i mniejszości. 


Instytut badania konjunktur gospodarczych 
sygnalizuje poprawę sytuacji 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 28. 1. Sin. Instytut badania kon 
iumktur gospodarczych stwierdza dalsze za- 
ostrzenie pnzesilenia zbożowego. Polepszenie 
płynności gospodarstwa społecznego nie nastą- 
piło, natoiiast panuje pewna płynność na ryn 
ku pieniężnym. Krótkoterminowy kapitał zagra 
miozny ońiarowywany jest bankom w znacz- 
nych ilościach. nie znajdując JES, na ogół na 


bywców że względu na mate rozmiary obrotów 
towarowych. Suma wystawionych weksli była 
w dalszym ciągu wysoka, wskaźnik w grudniu 
wyniósł 116.6, w listopadzie 115. Przewóz kole 
jowy wykazał w grudniu najmniejsze rozmia* 
ry. Naozyół warunki ekonomiczne są zdrowe i 
należy oczekiwać szybkiej poprawy sytuacji. 


Straty skarbu państwa przy zakupach 


podkłaców 


kolejowych 


Co stwierdziła nadzwyczajna komisja seimowa? 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 28. 1. Sin. Na środowem po- 
siedzeniu komisji budżeotwej Seimu znajduje 
się m. in. sprawozdanie nadzwyczajnej komisji 
sejmowej dla zbadania polityki progowej mini 
sterstwa komunikacji. W sprawie tej siormuło- 
wane już ozstały wnioski, z którycii najważniej 
sze przytaczamy. Komisja stwierdza, że zakup 
podkładów. dokonany w grudni 1927 był dla 
interesów koleji niekorzystny i naraził skarb 
państwa na straty. Komisja stwierdza, że przy 
przetargu w jesieni 1928, ministerstwo komunir 
kacji obciążone było serwitutem Z par. 11 z po 
przedniego roku. Stwierdzono: jednak jednocze” 
śnie że ministerstwo mające znaczne zapasy 
podkładów z poprzedniego roku. utstałliło zbyt 
wysoki zapas zakupu podkładów. a mianowicie 
E TEE . ZE WEN O OO | 


6.200.000 sztuk. Dalej komisja stwierdza. że 
forma przeprowadzenia przetargu była niewła 
Ściwa. Sposób załatwienia sprawy progów w 
dyrekcji krakowskiej w latach 1927 i 1928 z po: 
wodu niewłaściwego faworyzowania przez dy- 
rekcię krakowską firmy „Buk“ był dla intere- 
rów kolejowych niekorzystny. 

Wobec tego komisja przedkłada Sejmowi na 
stępujący wniosek: 

Scjm wzywa rząd, aby w sprawie zaopatrze 
nia koleji w podklady skorzystał ze wskazań 
komisji oraz do poczynienia wszystkich zarza 
dzeń, aby winni pociągnięci byli przez właściwa 
władzę do odpowiedzialności. Sejm wzywa N 
I. K., ażeby ustaliła straty poniesione przez 
skarb państwa. 


Wyrok uwalniający w procesie 
Litwinowa 


P:.ryż, 28. 1. PAT. Wyrok uniewinniający, 
który zapadł dzisiaj w nocy, w toczącej się od 
tygodnia przed sądem przysięgłych sprawie LI 
twinowa, został powitany przez prasę porantią 
jako wyraz nastroju szerokich warstw ludności 
francuskiej, zdającej sobie doskanale sprawę z 
prawdziwego oblicza Bolszewij. Wobec odrzu- 


cenia przez sąd karny oskarżenia o sfałszowa- 
nie weksli, które wystawione zostały na 200 z 
czemś tysięcy funtów szterlingów, będą one 
atscnie stanowiły przedmiot nowego procesu, 
który toczyć się będzie przed paryskim sądem 
handlowym. 

Ę a W Z U O 


Wa rszawa. 28. 1. Sin. Dziś został przyję 
ty na dłuższej konferencji przez marszałka PI 
sudskiego minister Zaleski. 


Nr: 25 


» 


OWY DZIENNIK”, czwartek 30 I. 1930 


L ddiałalncści Tow. "rzgiacół Uniyerytctę Kobrajskiego 


Przed omówieniem sprawozdania z dzia- 
łąłności Towarzystwa Przyiació! Uniwersytetu 
Hebrajskiego i to tak Cenirali w Warszawie 
jak i Oddziału krakowskiego, należy słów 
kilka poświęcić stosunkom naukowym panu- 
jącym w roku ubiegłym na Uniwersytecie 
Hebrajskim w Jerozolimie. 

Przedowszystkiem podnieść należy, że 
zaszły na Uniwersytecie Hebrajskim pierw- 
SzorzĘdne zmiany w charakterze samej 
laezeini. Jak wiadomo, panował dotychczas 
ima Uniwersytecie wyłącznie system instytu- 
tów bedawczych. Wykłady odbywały się 
'w wiarę potrzeby i miały charakter półofi- 
© Na jednej z ostatnich konferencji 
uebwaliło Kuratorium wprowadzić częściowe 
zmiany w charakierze Uniwersytetu. Nie 

jąc od zasady tworzenia Instytutów 
1 prowadzenia w nich prac badawczych, po- 
stanowiono jednocześnie przystąpić do two- 
rzenia normalnych fakultetów, przez co na- 
deje się Uniwersytetowi 

charakter norm: inej uczelni 
europejskiej 

Jednocześnie prowadzić mają instytuty ba- 
dawcze dalej swą pracę, stanowiąc siłę atrak- 
cyjną dla wybitniejszych uczonych zapro- 
szonych na wykłady i pole pracy dla stu- 
dentów kończących studja, a pragnących po- 
iówięcić się dalszej nauce. 

Nie wszystkie instytuty są już w tym sta- 
nie rozwoju, aby mogły stanowić fundament 
dła odpowiednich fakulietów. Na razie za- 
początkowano dwa wydziały 1) matema- 
tyczno-przyrodniezy zaopatrzony w 
bogatą bibliotekę pod kierownictwem prot. 
Fekete. a obejmujący także dział chemiczny, 
2) wydział humanistyczny, kióry o- 
bejmuje trzy (3) dotychczasowe. insiyluty tj. 
judaistyczny, orjentalistyczny i historyczno- 
filozoficzny. 

W ten sposób został najpoważniejszy do- 
tychczas Instytut judarstyczny włączony do 
Wydziału humanistycznego, a sprawy nau- 
czunia i organizacji przeszły w ręce rady 
Wydziałowej, która w porozumieniu z kura- 
torjum Uniwersytetu ustaliła projek normal- 
nego kursu 4-roleiniego studjów, warunki 
przyjmowania studentow oraz sysiem egza- 
minow i dypiomow ała kończących. 

Zmiany te są bardzo doniosłe i oznaczają 
dalszą fazę rozwoju Uniwersytetu w kierunku 
tworzenia prawdziwych łakulieiów na wzor 
Uniwersytetów europejskich. 

W szybkin iempie rozwija się Biblioteka 
uniwerpyiectku, kiorej uczba ksiązek prze- 
kroczyła 300.0uv tomów. +Hrzed kiiku me- 
Biącami odbyło się uroczyste otwarcie nowo- 
zbudowanego 


Dm: chu ŁiEIIGIEKi UNIR ErzyteCkiEjJ 

Gmach ten najmonumenialniejszy budynek 

w Palesiynie, poiozony ;est na terenie Upi- 

wersytetu i obliczony jest na 700.000 dzieł. 
Przechodząc do dziutalności 


Towarzystw F rzy; ciói Uniwersytetu 
hebrajs. .€gl Centa w U arzzawie, 
przedewszysikiein podniesc naiezży, że Cen- 
tralia poniosła LiepoWetowaną siruię wskuiek 
ŚDierci swego FreZesu adw, kyrysa Sitaw- 
Bkiego ZnIAl1cBO 4O gruania ub. r. By: on 
Zajozycielemi LOWalzystwa, prawdziwyłtu 0J- 
Qanyu, przyjacielem Uiuwersyietu, u „Ego 
diubicjy uyto, aby zyuosiwo polskie Uuuu 
Gouny udziui w bUuowie siedziby pen,Uszi 
Lyuowskiegu. 

Leniruu w Wuiszawie miała pod względem 
tmausowjiu 2 powuuu LgoIRE, syludcji gu- 
Bpodarczej cięzki 10h, ;cunak DujuQ io może 

6 wykazać biluusem huiz) SIL) lu w kierun- 

U nmauierjuiiego i luOriinego poparcia Uni- 
Wersy ietu liebrajsk.cgo. NujWaztiejszą byia 

Gja ksiązsowu. Wprawuzie zmniejszyia się 
O8C większych „biorow i zamkuiętych bib- 
lotek, które w ubiegłych latach w większej 
Hosu ofiarowano « lowarzystwu, ale zato 
Wwzihogia się liczba nowyću Wyudwniciw u 
Czyzaaty Ch wpIggi Od wydawców i autorów, 
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Dzięki tej akcji przeszło 80 proc. całej pro- 
dukcji książkowej w Polsce w języku he- 
brajskim. żydowskim i polskim wpłynęło w 
roku 1929 do Towarzystwa, a książki ofia- 
rowują chętnie wszystkie wydawnictwa po- 
cząwszy od skrainie otodoksyjnych, a skoń- 
czywszy na skrajnych frakcjach lewicowych. 
Spec,alny nacisk położono w Centrali w roku 
ubiegłym na otrzy mywania czasopism i otrzy- 
muje Towarzystwo wszyskie pisma hebrajskie 
i żydowskie, oraz żydowsko-polskie wycho- 
dzące w naszym kraju w ilości 180 tytułów. 
W roku ubiegłym Centrala zarejestrowała 
1906 dzieł (2.943 tomów), przeznaczonych 
dla Bibljoteki Uniwersyteckiej. Dużą wagę 
kładła Centrala na kompletowanie zbiorów 
bibljoteki przez systematyczne zakupy za- 
granicą i w kraiu. Powiększono liczbę abo- 
nowanych zagranicą pism do 84 1iytułów, z 
czego 20 pism iechnicznych abonowano dla 
Techniki w Hajfie. Nadto rozpoczęto syste- 
matyczny zakup dzieł muzycznych (nut) dla 
działu muzycznego bibljoteki. Zakupy te w 
dziale muzycznym odbywają się wedle spe- 
cjalnego planu przez Sekrelurjat Towarzy- 
stwa w porozumieniu z bibljoieką opracowa- 
nego. Również zakupiono szereg podsławo- 
wych dzieł chemicznych dla instytutu clie- 
micznego. Z polecenia bibljoteki wyszukiwało 
t zakupywało Towarzysiwo na rachunek 
Bibljoteki dzieła żydowskie dla skompleto- 
wania działu jidyszystycznego w Bibljotece. 
Fuudusze na ten cel Zaciiarował p. Dawid 
Szapiro, redaktor nowojorskiego „logu“. 

Wreszcie zaznaczyc należy, że Centrala 
założyła w roku sprawozdawczym dwa nowe 
oddziały w Wilnie i Białymstoku, a Oddział 
w Lidzie znajduje się w stadjum organizacji. 

Co do działalności 

Okręgu krakGwSskiEGO 

zważyć najeży, że jesteśmy przecież tylko 
tilją Centrali warszawskiej, a naszem zada- 
niem jest materjalne poparcie Centrali, w 
której koncentruje Się cała praca Towarzy- 
stwa. Zarząd Uniwersytetu porozumiewa się 
z Centralą, a my wszyscy jej zlecenia we 
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> 
wskazanych kierunkach wykonujemy, a nadto 
z własnei inicjatywy odpowiednie kroki dla 
poparcia Uniwersytetu podejmujemy. ( tak 
dzięki naszej inicjatywie otrzymał Uniwersytet 
Hebrajski bardzo cenne dary od Akademii 
Umiejętności w Krakowie, która też tam 
przesyła wszystkie własne wydawnictwa i 
naodwrót Uniwersytet Hebrajski wszystkie 
swoje wydawnictwa posyła Akademii tutejszej. 

W miarę naszych siabych zasobów finan- 
sowych staramy się także o materialne po- 
parcie Uniwersytetu. I lak przekazałiśmy w 
roku sprawozdawczym na ręce Dra Hugo 
Bergmanna, dyrektora bBibijoleki, kwotę 200 
dolarów dla wzmoenienia funduszu budowy 
gmachu Bibljoteki Uniwersyteckiej. Skromne 
kwoty przekazujemy do Centrali w Warsza= 
wie na częściowe pokrycie wielkich wydate 
ków Centrali. Niedawno wszczęliśmy akcję 
dla powiększenia ilości członków i nałoży» 
liśmy ma wszystkich członków Wydziału 
i Komisji kontrolującej obowiązek zwerbo- 
wania po 10 członków i liczymy w tem 
sposób na znaczny wzrost członków. 

Walne Zgromadzenie Oddziału krakowe 
skiego odbędzie się dnia 1 lutego br. w sali 
„Solidarności* w Krakowie, przy ul. Zielonej 
L. 10 o godz. 7-mej wiecz. Zarząd uprasza 0 
przybycie na Zebranie „wszystkich członków 
Towarzystwa, jakoteź i nieczłonków intere- 
su,ących się sprawą rozwoju Uniwersytetu 
Hebrajskiego. 

Zarząd Towarzystwa zwraca się z apelem 
do społeczeństwa żydowskiego o silne po- 
parcie Towarzystwa w szczególności Oddziału 
Krakowskiego, a temsamem i idei rozwoju 
Uniwersytetu Hebrajskiego przez zgłaszanie 


swego akcesu jako członkowie Towarzystwa. 


Dr. ibart $Usser 


Prezes Oddziału Krakowskiego Towarzystwa _ 


Przyjaciół Uniwersytetu Hebrajskiego. 
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W Londynie dalej niema porozumienia 


prasa wywaiczyla sobie dostęp na konferencje 


Loudyn. 28. 1. PAT. Dzisiejsze dwugodzin 
ne posiedzenie konferencji morskiej, mającej na 
celu ustalenie porządku dziennego nie doprowa 
dziło do żadnego wymiku. Z wielu stron stwier 
dzają niedostateczne przygotowanie konferen- 
cji. Ainerykarie zwłaszcza wyrażają niezado- 
wolenie z tego powodu, że sprawy europeiskie 
nie zostały pomiędzy Anglią. Francją i italją 
wyjaśnione zawyczasu, co wstrzymuje obecnie 
bieg konierench. Wobec konieczności uspokoje 
nia prasy, którą zaczyna okazywać zniecierpli- 
wienie, ucwałone zwołać we czwartek rano 
plenarne posiedzenie z udziałem prasy i przedy 
skutować najpierw tezę francuską, w sprawie 
nama © Or AERARNZ, MO 


«watastrofa 'ofmiczz 


Poznań, 28. 1. PAT. Podczas lotu ćwicze- 
bnego w Ławicy pod Poznaniem samolot wpadł 
w korkociąg. Pilot kapral Łaskowski próbował 
ratować się skokiem przy pomocy Sspadocnro- 
nu, ponieważ jednak wypadek zdarzył się na 
niewielkiej wysokości, przeto spadochron nie 
móg?! się otworzyć i pilot poniósł Śmierć na 
miejscu 

——oO—— 


$Śmierie'ny pojedynek 
w Równem 


Łuck. 28. 1. W Równem odbył się pojedy 
nek między porucznikiem Wilhsłmem Zagór 
skim a por. rez. Zgórskim. W czasie poliedynku 
Zagórski został zabity. Tło połedynku nie zo 
stało dotąd ustalone. Dochodzenia prowadzi 
prokuratura w Równe 


| 
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globalucgo tonażu i transferu pomiędzy poszcze 
gólnenmi kategorjami statków, która to teza po- 
siada wszelkie szanse ku temu, aby słać sig 
podstawą ogólnego kompromisu. Na czwantiiom 
wem posiedzeniu zostawie również wybrane 
stała komisja  programowa:+prooeduralna, w; 
skład której wejdą MacDonald. Henderson, 
Stimson, Mororw, Tardieu, Briand, Grandi Wa 
katsuki oraz sekretarz generalny Nankcy. Za”, 
daniem komisji będzie ustalenie porządku dzien 
nego każdego posiedzenia, wobec niemożności" 
uzgodnienia obecnie programu „atej konteren-_ 
cji. 


Nowa „Miss Polonia" 
poci Poznaniem 


Warszawa, 28. 1. Sin. W konkursie pię- 
kuości zorgan zowanyin przez prasę czerwoną, 


wybrana została dziś wieczorem muss Polomą 


panna Zofja Batycka ze Lwowa. 
—— 


Reichstag odrzucił ustawę 


o monopolu zapałczanym 


Berliu. 28. 1. PAT-Radio. Na dzisiejszem po 
południowem posiedzeniu Reichstag 140 głosa- 
mi przeciw 135 odrzucił projekt rządowy © mo 
nopołu zapałczany m. 
| | (O WÓZ op A 


Madryt, 26. 1. PAT. Zaprzeczają tu for- 


malnie pogłoskom, ruzpowszechnianym zagrani 


cą, o dymisji Primo de Rivery i rozruchach w 


Kedyksie. 


o 
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ZYGZAKI 


Mały traktat o braciach 


Dla uspokojenia czytelnika przed zbyt nauko- 
wo brzimiacem Słowem „traktat“, z góry zazna- 
cezam, że pominę wszelkie rasowe, fizjologiczne 
psychologiczne itp. wywody, a odrazu przejdę do 
sedna rzeczy. 

Ww naszym świecie żydowskim mamy u samych 
szczytów jedną baką parę braci, którzy stoją na 
przeciwległych krańcach światopoglądu i polity- 
ka. Jeden z braci prezydenta Organizacji sjonisty- 
cznej i Agencji Żydowskiej prof. Chaima Weiz- 
manna jest — jak wiadomo — bardzo wybitnym 
dziaiaczem bolszewickim, który oslaluio przed- 
sięwziął nawel podróż do Ameryki celem zbiera- 
mia ftnduszów na kolonizację żydowską w Rosji. 
Gdyby ia podróż wypadła nieco później, byliby- 
śmy świadsami ogromnie, nietyłe może psycholo- 
gicznie ciekawego, ile raczej smutnego widowi- 
ska, zalkrojonego na wieiką polilyczną skalę. Je- 
den brat nawoluje do odbudowy Palestyny, dru- 
gi zaś stoi w służbie rządu, który z całem perfi- 
dnem okrucieństwem spadkobierców caratu gnębi 
i prześladuje ruch sjonistyczny i palestyński. 

A teraz cofnijmy się na teren Polski i niższe 
kręgi polityczne. Jak wiadomo, sprawia naszej en- 
decji i ugrupowaniom pok: krewnym wiele kłopotu 
i mmartwienia znakomity poeta i powieściopisarz 
Juljisz Kaden- Bandrowski, stuprocentowy pił- 
sudczyk, człowiek postępowy, wolnoinyślny, szcze 
ry demokrata, choć trochę zanadto hellicystycznie 
kastrojony. 

Otóż wśród dużej gromady endeków i endekoj- 
kitów, koriancistów i innych  iramtadracislów, 
zaenaiwidzących autora „Generała Baresa* i „Czar 
mych skrzydeł", największą może nienawiścią do 
Wuljusza Kadena- Bandrowskiegoy pała rodzony 
lego brat Jerzy Bandrowski (znany nam z cudow- 

aydi książek Juljusza jako „Irzek*), także powie- 
oi zab także literat, dawny „Tersytes* ze 
„Słowa Polskiego", pisujący obecnie pod tymsa- 
mym pseudonimem w korfantowskiej „Polonji“. 

Przed kiłku już tygodniami zamieścił p, Jerzy 
Baadrowski w niektórych pismach oświadczenie, 
apelujące do publiczaaści, ażeby nie pomieszała go 
k jego bratem Juiljuszem, którego hardzo kocha, 
ple którego działalność publiczną i iiteracką ostro 
potępia. Musieliśmy się mimowolnie uśmiechnąć, 
czytając to ostrzeżenie, bo niema chyba tak głu- 
piego. czytelnika w Polsce, któryby mógł zamie- 


mié świetnego i europejską sławą cieszącego się 


Uołjusza ze zgoła drogo- albo raczej trzeciorzęd- 
wym pisarzem Jerzym Bandrowskim. W onegdaj- 
szej „Polowjć* (z 23 bm) wraca p. Tersytes znowu 
ido tego tematu i w artykuliku pt. „Coś o braciach“ 
plezet na wstępie: 
Nie mam bynajmniej zamiaru wywiekać ma- 
forum publiczne swych spraw rodzinnych, a- 
mi osobistych, ale muszę powiedzieć, że jeśli 
mój brat pisze i szkaluje swój naród jak żyd, 
tak, że mu wszyscy żydostwo zaczynają zA- 
rzucać, żydostwo, które jest tylko skutkiem 
wpływów otoczenia, jakim dawno ulega, i 
mnie przez to spotykają przykrości, mam pra- 
wu zaznaczyć, że choć nie wyrzekam się bra- 
terstwa, nie solidaryzuję się z jego sposobem 
myślenia i pisania, zwłaszcza, że sam jestem 
pisarze i zdarza się, że ludzie nas sobie my- 
lą, Oto wszystko. Poza tem, jako brata, bar- 
dzo go kocham, 
Odnosi się to do Juljusza Kadena- Bandro- 
wskiego. . 

P. Tersytes- Jerzy Bandrowski może być naj- 
mupęlniej spokojny. O ile żydostwo ozmacza nasta- 
wienie . demokratyczne, postępowe, liberalne itp., 
jednem słowem: te wszyslkie przywary i błędy, 
które endeki zarzucają jego bratu Juljuszowi. lo 
nikt rozsądny nie zarzuci żydostwa Jerzemu Ban- 


drowskiemu. Chyba tylko jakiś dureń, albo bal- 
wan mógłby to uczyaić A na durniach i bałwa- 


nach nie powinno- przecie p. Tersytesowi zbytnio 
zależeć. Chyba — chyba, że p. Jerzemu Bandrow- 
skiemu nie zależy na Światlej opinji spoleczeń- 
slwa polskiego, tylko na opinji — własnego obo- 
zu. Pepin. 


TEATRY ŚWIETLNE I DŹWIĘKOWE 


UGIECHA: „Białe cienie”, 
SZTUKA: „Nowy Jork w nocy". 


REPERTUAR KINOTEATRÓW5 


BAGATELA: „Królowa bez korony“ (Corinne 
Grililh i Victor Narkoni). 

CORSO: „Repnblika piratów“. 

NOWOŚCI: „Czerwony ťrąg“. 

WARSZAWA; „Burza nad Azją". 

WANDA: „Bezbożne dziewczę”. 


- fabryki kwasu siarkowego std. Zgłoszenia na te wy” 


„NOWY DZIENNIK”, czwartek 30 I. 1930, 


Dziś we srodę 29 stycznia o g. 7'30 wiecz. w tekalu Merkazu 


Wieczór nowej poezii hebrajskiej (plutyiskiej) 


ze współudziałem pp. Dr. Kohnowej, prof. Dr. Benziona Katza, Klipsteina i in. 
w w w w w = yz "" w w wr w w w 


Z placu boju w komisji budżetowej 


(Od naszego sprawozdawcy parlamentarnego) 


Warszawa, 27. stycznia 

Przez osiem miesięcy byli posłowie bez pra- 
cy, a teraz trwa już od czterech tygodni cięż: 
ka praca w komisji budżetowej Sejinu. 

Od dziesiątej rano do drugiej w nocy siedzią 
posłowie w sali komisii budżetowej. Na szczę- 
ście korytarz komisji budżetowej poiączony 
jest z bufetem i można chociażby na pół zgodzi 
ny odpocząć przy szklance herbaty !ub kieli- 
Szku wódki. 

Haruie i poci się kierownik stenogranu Ka 
rol Irzykowski, jeden z najznakomitszych pol- 
skich krytyków. Raz w czasie całej dyskusji 
budżetowej zainteresował się nią, kiedy pos. 
Czapiński zaatakował jego literackiego wroga, 
Juljusza Kadena Bandrowskiego. Harują mini- 
strowie, prowadzi się ciężką przeciw nim wab 
kę. Co kilka dni wypływa wniosek o stworze- 
niu jakiejś komisji śledczej. 

Oto już stworzono komisję dla zbadania dzia 
łalności koleji i kontraktu z Lilpopem. Przed 
kilkoma dniami narodziła się komisja dla zda: 
dania działalności banków rządowych. W pią- 
tek stworzono komisję dla zbadania minister 
stwa pracy, a każda komisja jest jakby ukłu- 
ciem w serce ministerstwa... 

Ssedzi minister. słucha wyrzutów, a tam w 
bufecie przy stole urzędniczym czekają dzie 
siątki urzędn'ków z rozmaitemi dokumentami. 

Wyszedł z walki na „sucho“ minister skarbu, 
oszczędzono m'nistra handlu, mewielkie szka- 
dy odniósł minister rolnictwa i minister refor 
my rolnej. Ale już z budżetu ministerstwa woj- 
ny zdjęto dwa miliony funduszu dyspozycyjne 
go, zmniejszono o dwa miliony fundusz dyspo 
zycyjny ministra spraw wewnętrziych, złośli- 
wie pokaleczono budżet ministra pracy. a 
HZ um we ' E By oko nii, U e 
Z TEATRU, LITERATURY I SZTUKI 

— KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI. W sobo- 
tę i w niedzielę 2 lutego o godz 8'39 wiecz 
wspaniała komedja chsydzka Mojżesza Lifszyca 
pi. „Opowieść o Herszelu z Ostropola* w koncer- 
towem wykonaniu Wileńczyków, W niedzielę o 
380 pop. po cenach zniżonych „Miasto Żydów" A- 
rona Cejtlina. 

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
po raz 46-iy „Artyści“ z pp. Jaraczem i Jaroszew- 
ską w rolach głównych, na przedstawieniu popi- 
larnem, po cenach znmiżonych Jutro również na 
populatnem przedstawieniu „Mysz kościelna”. W 
piąlek ukaże sie po raz pierwszy sceniczna wer- 
sja słynnej powieści J. Haseka o przygodach pod- 
czas wojny światowej dzielnego wojaka austrjac- 
kiego Szwejka, Układ sceniczny w 12 obrazach 


| 


jest złośliwa salyrą na ausirjacką wojnę, widzia- | 


ra w perspeklywie tyłów i wyczerpuje natural- 
nie tylko część niezwykłych przygód żołnierza 
z musu. Obok St. Jaracza, odlwarzającego po raz 
pierwszy tę role tytułową, zajęty jest w przed- 
slawieniu cały niemal zespół męski, z gościnnym 
ucziałem Leona Wyrwicza, oraz pp. Kosmowska, 
Kostecka, Mielęcka, Miodońska, Osuchowska. Po- 
nieważ premjera ze względu na Redule Prasy 
odbywa się w piątek, slałe bilety «abonamentowe 
Zatrzymane będą tym razem tylko do czwartku 
południa. 
TEATR MIEJSKI W KRAKOWIE 

Środa: „Artyści” (ceny zniżone). 

Czwartek: „Mysz kościelna“ (ceny zniżone). 
| — 0. R | - — ANG O) 
KOMUNIKATY 

— „KOBIETA PRACUJĄCA W PALESTYNIE“ 
Odczyt na ten temat wygłosi p. dr. Terlo w Zje- 
dnoczeniu Kobiet żydowskich (Rynek gł. 29, I. p.) 
jutro we czwartek o godz. 7-mej. Goście mile wi- 
dziami. 

— PRZYSZŁOŚĆ HEATID (Zielona 17). 
we środę zebranie połączone z referatem. 

— ŻYD, AKAD. KOŁO MIŁOŚNIKÓW KRAJO- 
ZNAWSTWA urządza w dniach 31 bm. do 2 lutego 
wycieczkę nmancianską na Turbacz. Dnia 3 lutego do 
Chrzanowa do fabryki lokomotyw. Dnia 7 ksteęgo do 
Trzebini w celu zwiedzenia Zakładów hutniczych. 


Dziś 


| 
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wprost wycięto całe kawały z budżetu innego 
pułkownika, ministra Boernera. 

Na pozór zdawałoby się, że po takiej bitwie 
w komisji budżetowej niema już drogi do po~ 
rozumienia, że premiera Bartla opuścili nietyl- 
ko pułkownicy z BB., lecz także jego cisi przyw 
iaciele z Centrolewu. 

W oboz:e radykałów grozi się już, że Belwe- 
der nie Ścierpi długo takiej zabawy, takiego 
„poniżania* m nistrów, skoro zmniejsza się fun 
dusz dyspozycyjny najbardziej lojalnego ww: 
bec Sejmu ministra spraw wewnętrznych, Jó- 
zewskiego, 

Opowiadają nawet, że na sobotniej konfererr- 
cji w gmachu Rady Ministrów między premje- 
rem Bartłlem i marszałkiem Piłsudskim, ten 
ostatni oświadczył, że takiej zabawy długo nie 
Ście”w, Ale zabawa i tak długo nie potrwa. Już 
niedługo będzie „Centrolew' wygrywał na opo 
zycyinym flecie, niedługo będą się tam bawić 
bengalskim ogniem. Pracują już odpowiedni 
wysłannicy i pośrednicy w bibljotece sej'howel. 
istnieją już oficerzy łącznikowi między Wiej- 
ską a Krakowskiem Przedmieściem. 

A marszałek Sejmu, który niedawno wstał 
z łóżka, szuka również drogi do przeproszenia 
zagniewanego obozu rządowego. Proponuje mu 
stanow:sko wicemarszałka (na miejsce pos. 
Marka), gotów jest tworzyć jeszcze jeden ta- 
ki urząd i dać BB. dwóch wicemarzałków na- 
wet ze szkodą dla PPS, 


Odbywa tajemne rozmowy ze swoim przy- 
jacielem, premierem Bartem, wzywa do siebie 
swego ucznia, posła Niedziałkowskiege. Leczy 
sę zapomocą plastrów niewielkie rany, zadane 
w komisi; budżetowej. BIS. 


2E SPORTU 
TURNIEJ PING- PONGOWY W KRÓL. HUCIE. 

w niedzielę 9 lutego br odbędzie się staraniem 
ruchliwej sekcji Ping Pongowej klubu sportowe- 
go Makkabi, Król. Huta, turniej ping- pongowy 
między szeregiem drużyn, należących do świato- 
wego związku Makkabi. Aa dalszych klu- 
bów, dysponujacych sekcja ping- je przyjtnu- 
je p. Herberg Thaler, Król. Hula, Katowicka 
19, który chętnie udziela bliższych So Dla 
najlepszego gracza, jakoteż dla najlepszej drużyny 
uslalono nagrody. Po turnieju wieczór: towarzyski. 

Jol ad zgłosiły swój udział z zamiejscowych dru- 
Żyn: Hakoah, Bytom, Gliwice i Hindenburg. 

2 pa = 

¿KS MAKKABI_KRAKÓW ODZNACZONY DY- 
PLOMEM HONOROWYM ZZ. Zarząd ŻKS Makkabi 
w Krakowie atnzyniał od Związku Polskich Związe 
ków Sporiewych następujący list: „Zarząd Związ- 
ku Polskich Związków Sportowych — Polski Komi 
tet Olimypiiski ninieiszem ma zaszczyt zawiadomi 
iż wohwałą Zarządu z dnia 17 stycznia br, zostal 
przyznany WPanom Dyplom Honorowy za zasługi 
położone dia rozwoju sporu w Połsce". 

Odznaczenie to, jakie Makkabi uzyskała z okazii 
obchodu dziesięciolecia sportu w niepodległej Polsce, 
jest nażwięhszem odznaczeniein sportowem w Po'- 
sce. Uznanie dla działalności Makkabi jest tem wię 
ksze, że na przeszło tysiąc klubów i towarzystw 
sportowych i gimnastycznych znajduje się pośród 
dziesięciu wybranych. 

— ZAPRAWA ZIMOWA DLA CZŁONKÓW SE- 
KCJI LEKKOATLETYCZNEJ MAKKABI. Kierowni- 
ctwo Sekcii Lekkoatletycznei ŻKS Makkabi wzywa 
swych członków do uczęszczania na kursy zaprawy 
zimowej, prowadzone przez Ośrodek Wychowania 
Fizycznego w Krakowie w gimnazjum VIH., przy ul 
Studenckiej 12. Treningi pań odbywają się w ponie- 
działki, Środy i piątki od 7—8.30 wiecz. Treningi pa 
nów we wtonki i czwantiki od 7—8.30 wiecz. Pocz:;- 
tek we Środę, dnia 29 bm. 

R i O I 


cieczki pnzyjnuje się codziennie z wyjątkiem sobót 
i medziel od 7 do 8 w lokalu Koła Lubicz, 3 piętro, 
IL na prawo. Dnia 2 kiego odbędzie się spacer po 
starym Krakowie Zbiórka o 10.30 w braznie Filorjań 
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W DIERWSZYC TEATELE SWIETNYM LDŹWIAOWIA GE 
„UCIECHA” (raków, Starowiilna 16) 


Ból prenjen aN, kóry ubi "iebynat; zachwyt i entazjazm IATE C) EN JE 

Najbardziej wzruszająca opowieść miłosna, owiana: czarem tgzotyzmu wysp polinezyiskich, zwanych 
„Rajem Swiata“. — Oryginalne śpiewy, tańce i muzyka, wykonane przez krajowców, stoją na najwyż- 
szym poziomie artystycznym, iascynując świeżością tematu, zostawiając niezatarte wrażenie na całe 
życie. — Specjalną uwagę należy zwrócić na cudny krajobraz, stanowiący przebajecziie tło filmu. — 
Zdjęć do dramatu dokonala w ciągu dwu lat na wyspach Mór: Południowych specjalna ekspedycja, pod 
wodzą zenja'nego reżysera, W. S. Van Dyka. — Roie główne z niezrównanem fnistrzostwem odtwarzają: 
znakomita artystka egzotyczna Raquel Torres, vraz słynny artysta wytwórni: Metro—Goldwyn, Monte 
ue, — Zwracamy uwagę P. T. Publiczności, iż przedstawsenia filmu „BIAŁE CIENIE“ rozpoczynają się 
codziennie © godzinie 5—ej, 7—ej i 9*15, w dni Świąteczne pierwsze przedstawienie o godzinie 3—ej po 
południu, — Pierwsze przedstawienia codziennie o godz, 5—ei, oraz w dni świąteczne o godz. 3—ej po 
cenach popułarmych. — Kasy „UCIECHY* czynne są codziennie od godziny 330 popołudniu, w niedzielę 
od godz. 2—ej popołudniu. — UWAGA: „BIAŁE CIENIE“ to pierwszy film dźwiękowy został dla młodzie 
ży dozwołomy z uwag. na wyjątkową wartość artystyczną, 


PRZEGŁAD GOSPODARCZY 


Tragiczna sytuacja żydostwa polskiego 
REBEMI, „Federasi ooh mg «kde zjednoczonych 


Nowy Jork. (ŻAT.) Memorjał' „Federacji żydów , 
polskich* w Stanach Zjednoczonych do ambasado- 
ra polskiego w Waszyngtonie dr. Tytusa Filipowi- | 
cza, o którym ŻAT. doniosła telegraficznie — ma | 
brzmiewie następujące: | 

żydostwo amerykańskie zainteresowane jest 
głęboko w dobrobycie żydów polskich wraz z ca- 

| 
| 
\ 


„NOWY DZIENNIK”, czwartek . |. 


Rozwój spółdzielni rządowych przyniósł rów- 
weż inne szkody, Żydzi, którzy przez długie lata 
w większości swej trudnili się handlem, zmuszeni 
są obecnie szukać .nnych źródeł zarobkowania 
Chcąc w większej liczbie przeniknąć do przemy: 
słu i rzemioslu, stworzyli Żydzi własne szkoły dla 
technicznego wyszkolenia Niestety napotykają i 
tu na przeszkody W Warszawie „Ort juz od kil- 
ku lat usiłuje założyć nową szkołę rzemieślniczą, 
lecz jeszcze nie uzyskał na to zezwolenia od rzą- 
uu W szkołach tych wprowadzane są pozatem ct- 
gzamina., które zdają się mieć na celu raczej szy- 
kanowanie uczniów niż sprawdzanie ich znajono- 
ści 

Niema widocznie dobrej woli ze strony mini- 
sirów i rzędu w stosunku do żydowskich posłów. 
Należy ubołewać nad tem, że ministrowie nie 
chcieli pertraktować z przedstawicielami żydow- 
skimi. Rozumie się, że nieuniknione są dalsze o- 
sirzemia, gdy niemu okazji do wzajemnej grzecz- 
ności i rozważenia sprawy. Z całą szczerością wy 
mieniamy powyższe oskarżenia, uważając, iż po: 
między przyjaciółmi szczerość jest obowiązkiem 
zasadniczym. 

„„Federacja Żydów Polskich * w Ameryce podję- 
ła obecnie szereg axcyj. które przyczynią się niz- 
wątpliwie do powiększenia «dobrobytu w Polsce, 
m in. Federacja panuje stworzenie korporacji 
dla wzmocnienia handlu pomiędzy Polską a Amc- 
tyka. 

Istnienie „Good- Will Committee` (Komitet do- 


łą Polską. Przez „Joint“ i inne organizacje prze- 
syłałli i przesyłają Zydzi amerykańscy miljony 
dołarów swym bracioru w Polsce. 

„Federacja Zydów polskich“, reprezentująca Ży- 
dów amerykanskich pochodzenia polskiego, uwa- 
ża za 6Wój obowiązek zwrócić uwagę p ambasa- 
dora na niżej wymienione sprawy, k 

Jednym z pierwszym kroków niepodległej 
Rzplitej Polskiej było konstytucyjne aagwaranto- | 
wanie swobody praw i zniesienie wszelkich car- | 
skith ograniczeń Mimo to dawne ograniczenia w | 
stosunku do Żydów wydzielone zostały jako wa- | 
żne i używane są dotychczas przeciwko Żydom. ! 
W czasie gdy jedno ministerstwo utrzymuje. że o- 
graniczenia te zostały zniesione, inne na ich pod- | 
stawie odbiera poszczególne prawa Żydom. Jed--| 
Bolita i wyraźne polityka rządu w tej sprawie po- 
djęta być musi jaknajszyhciej, 

Położenie ekonomiczne Zydów w Polsce jest o- 
becnie bardziej tragiczne, niż kiedykolwiek wi 
dziejach naszej ojczyzny Rozumiemy, ile przypi- 
sać należy skutkom minionej wojny, lccz obywa- | 
tele żydowscy w Polsce w stopniu o wiele więk- 
szym odczuwają te skutki Przyczyny tego Są na- | 

| 


stępujące: brej woli Żydów i nie-żydów pochodzenia pol- 
1) System podatkowy obciąża najmocniej Ży- skiego v Si Zjedn., do której ma szczególną P 
dów, chociaż stanowią oni część ludności czerpią- | jemnosc u.leżeć Federacja jest jedna z ozna 
| ueprawy stosunków polsko. żydowskich Rów- 


cej najmniejsze zyski 

2) Stały wzrost spółdzicini i monopoli państwo- 
wych odebrał tysiącom Żydom możność zarobko 
vania. żyd polski nie protestuje przeciwko sa- 
mym spółdzielniom, lecz żąda, by uczyniono coś | 
dla tysięcy Żydów wypariych z życią gospodar- 
szego. Sądzimy, że protesty te są usprawiedliwio- 
te, ponieważ spółdzieinie znajdujące się pod kow- 
irolą państwa wprowadziły niepisaną ustawę o 
bojkotowaniu pracowników żydowskich Wiemy, 
łe przy wydalamiu pracowników żydowskich po- 
daje się inne motywy, dla każdego jest jednak ja- 
saam, że są to tylko preteksty. Zniknięcie urze- 
dników żydowskich mimo wielkiego wźrostu o0- 
ogólnej ich liczby dowodzi. jak skutecznym jest 
ten bojkot, Usunięto nawet żydowskiego urzedni- 
ka z urzędu dla spraw żydewskich i zastąpiono go 
ale- Żydem. 


Kryzys na rynkach 'ajczarskich 


Wskutek stosunkowo ciepłej pogody, braku mro- 
zów i śniegu produkcja zwiększa się z dnia na dzień. 
Napór nowej produkcji na rynki zagraniczne jest tak 
wielki, że może powodować zarówno u eksporterów, 
jak a importerów znaczne straty, gdyż rynki zagra 
niczne posiadają jeszcze nadał niewysprzedane znacz 
ne zapasy jaj chłodzonych, których cena wskutek 
podaży tanich świeżych jaj gwaltownie spada. Jed- 
nakże importerzy nie chcąc sobie utrudniać wyprze- 
daży jaj konserwowanych, niechętnie zawierają 
transakcje na towar świeży, wobec czego (szczegół 
me w Polsce) zostają znaczne ilości nowej produkcji: 
W kraju, nie znajdując nabywców i przyczyniając 
się do dalszego gwałtownego spadku cen. W każdym 
razie należy przewidywać, że z chwiłą zlikwidowa* 
mia zapasów, zagraniczne rynki zareagmią znacznem 
Ożywieniem obrotów, co bezwzgledme wpłynie na 
Polepszenie syfstacji. 

Na rynku niemieckim dowozy duże, Sytuację po. 
gamza fakt stałej podaży dużych iłości jaj konser- 
wowaszych, które niską cwą ceną 7 fem za sztukę 


nież nasza obecność u Waszej Ekscelencji jest le- 
go dowodem Zdaniem naszen powinny się odby- 
wać częsie narady rządu z posłami żydowskimi. 

Prosimy usilnie, by rząd pot$ki zwołał konfe- 
rencje dla omówienia sprawy piprawy ekonomi- 
cznego położenia Żydów w Polsce. 


przyslałaby swą delegację na tę konferencję 

Sądzimy, że Wasza Ekscelencja wpłynie na mia- 
rodajne czynniki wW duchu przyjaznej współpracy 
by naprawić ten stan rzeczy ku zadowoleniu Ży- 
dów i dla zachowania prestige'u polski, 

Memorjał podpisali w imieniu Federacji żydów 
polskich w Ameryce Benjamin Winter (przewo- 
driczący) Z Tigel (dvr. egzekutywy) Salomon 
Rosenfeld, Herman Aberman, dr. Józef Tenen- 
baum i Jakób Leichman. 


wpływają ua zniżkę innych gatunków. Zbyt jaj pol 
skich na tynku niemieckim natrafia obecnie na po- 
ważne tmudmości. 

Na rynku francuskim zaznaczą się dalsza poważna 
zniżka cen, która dotknęła prawie wszystkie gatun 
ki jaj, a z mich najwięcej jaja polskie. 

Na rynku włoskim sytuacja analogiczna do innych 
krajów. Gwałtowny wzrost nowej produkcji spowo- 
dował Włychy do rzucenia znacznych partyj wybo 


dubre ceny 

Na rynku austrjackim dowozy ostatnio uległy zna 
cnemu zmmieijszeniu. Odbiło się to zwłaszcza na 
cyfrze przywozu z Polski, która właściwie  wyłą- 
cznie podn osła to zmniejszenie chłonuości rynku wie 
deńskiego. 

Sytuacja na praskim rynku jajczarskim w osta- 
wim tygoaniu jeszcze bardziej się zaostrzyła wobec 
rosnącej podaży jai świeżej produkcji. Zbyt świe- 
żych jaj jest bardzo ograniczony, podczas gdy na 
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Że  Golisz się bez bólu tylka 
za poprzedniem natarciem 


jaja konsirwowane niema wogóle żudnesu popytu. 


Na rynku angielskim daje sę zauważyć wzrost 
udziału Norwegii w liczbie pańtw, dostarczających 
jaia. W ostatnich czasach norweskie cantrałe handia 
we wywoziły zagranicę około 30 tonn jaj tygodnio 
wo. 

W Polsce sytuacja bardzo niepomyśtna. Mimo zna 
cznego zredukowania cen na jaja wapnowane i chło 
dzone, zapasy ich są jeszcze tak wielkie, że wobec 
coraz większych dostaw nowej produkcji sytuacja 
grozi kryzysem, tembardziej, że dla tych samych po. 
wodów zbyt zagranicę jest bardzo utrudniony, Ce 
na towaru ekspontowo-przerobionego spadła wcią- 


zu tygodnia o 3 dol. tak. że z końcem tygodnia 
notowano «owar o wadze 48—51 g. dol. 24.50—50 . 
franco graca, Utrudniony, zbyt jaj konserwowa- 


nych na prowincji spowodował gwałtowną ich po- 
daż w stolicy, wskutek czego zbyt ich został prawie 
zupełnie zatrzymany, W Warszawie płacono za jaja 
waprowe Zi. 180, za jaja „suche“ Zł. 200—210 loco 
Warszawa. Związek Spółdzielni Mleczarskich i Jaj- 
czanskickh w Warszawie obniżył cenę na jaja do ZŁ 3 
za 1 kg. 
Wydział Ekonomiczno-Statys- ` 
tyczny Zyd. Instytutu Nauko- 
wego przystąpił do pracy 
Dnia 15-go0 grudnia ub. r. ukonstytuował się œ- 
statecznie pod przewodnictwem p. Adolfa Pere- |. 
iza Warszawski Wydział Ekonomicżne- Statysty- 
czny Żydówskiego Instytutu Naukowego. (War- 
szawa, ul. Przechodnia 5 m. 9), z 
Od dnia 1-g0 stycznia br uruchomione zostało 
Biuno Wydziału Ekonaniczno- Statystycznego pod 
kierownictwem Dra I. Lipowskiego. 
Zadania Wydziału Ekon Statystycznego są na- 
stępujące: > 7 
1) gromadzenie, systematyzowanie i naukowe o~ 
pracowywanie materjałów celem oświetlenia sbo- 
sunków społeczno- go; ch  hidnośti Ży- 
dowskiej w Polsce. ~ Pe k 
2) perjodyczne informowanie społeczeństwa w 
szczególności zaś żydowskich organizacyj gospe-_ 
darczych i kulturalnych o najważniejszych prze- 
jąwach życia gospodarczego kraju ze > 
uwzględnieniem danych, dotyczących ludności ży- 


p m 


| dowskiej, w którym to celu Wydział Ekon. Statyst. 


' dotyczące życia żydowskiego 
Federacja Żydów polskich w Ameryce chętnie | 


Instytutu ogłaszać bydzie perjodyczne biuletyny. - 
Wspomnianym. zadaniom naukowym jakoteż ia-_ 


tormacyjnym Wydział Ekon. Stat będzie mógł 
podołać tylko wtedy, gdy stanie się ośrodkiem 


koncentrującym możliwie wszystkie k materjały, 
a rozprószone po 
różnych urzędach państwowych i komunalnych ©- 
raz w „znacznej mierze w gminach żydowskich v- 
raz żydowskich organizacjach gospodarczych, za 
wodowych i kulturalnych. 4 

Zdajemy sobie sprawę, że wysiłki naszej pracy, 
dotyczącej podstawowych zagadnień bytu gospo- 
darczego żydów w Polsce, będą w wielkiej mierze 
zależne od gotowości do współpracy, na jaką bę- 
dziemy mogli liczyć ze strony wszystkich organi- 
zacyj społecznych, a w pierwszym rzędzie ze stro 
uy instytucyj żydowskich, Do mich też apelujemy 
w przekonaniu, że nam nie odmówią swej wyda- 
nej pomocy. 


E E a00 


W ósmej rundzie międzynarodowego turnieju 
szechowego wygrali biłałemi: Kmoch z Grau, 
Nimcowicz z Araizą, Maroczy z Romi i Aljechin 
z Tartakowerem. Czarnedi wygrali: Rubinstein 
z Monticellim, Colle z Yatesem i Ahues ze Spiel- 


, Miamnem. Partja Vidmar—Bogotljubow zakończyła 


rowego gatwiku iaj na rynek niemiecki, które mimo | 
panującej baiss'y zdołały dla swej jakości uzyskać | 


się ħa remis 
Stan turnieju: Aljechin 7 i pół p., Rubinstein i 
Nimcowicz po 5 i pół, p„ Ahues 5 p, Vidmar i Tar 


| tekower po 4 i półp, Bogoljubow, Colle Yates i 
| Kmoch po 4 p, Maroczy i Spielinann po 3 i pół 


p. Grau i Monticelli po 2 i pół p, Araiza 2 p 
oraz Romi i i pół p. 

Dzisiaj w dziewiątej rundzie turnieju guają: 
'urtakówer z Kmochem, Ahucs z Aljechinem, Ro- 
mi ze Suielinarnem. Bogoljubow z Maroczym, 
Araiza z Vidmarem, <4ile z Nimcowiczem, Rubin 
stem z Tatesem i Graa á Mouticóliim. m 
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Jil. Konferencja Krajowa Org. „Mizrachi“ 
zach. Małopolski i Sląska 


W niedzielę dnia 12 bm. odbyła się jak już po- 
krótce o tem donieśliśmy, III Konferencja Kra- 
jowa org. „Mizrachi“ dla zach. Małopolski i Ślą- 
ska przy udziale 151 delagalów reprezentujących 
44 miejscowości. 

Otwarcie Zjazdu odbyło się w sali kinoteatru 
„Warszawa* w obeoności licznie zebranych go 
ści.Kontarencję zagaił rabin dr. Hirschfeld, wita- 
jąc licznie zebranych deiegutów, w szczególności 
costojnych gości pp. członka Egzekutywy Sjodń- 
zkiej w Londynie p. Lazarusa Bartha i posła H. 
Farbsteina. Mowca wspominając ostatnie wypad- 
ki w Erec oddaje cześć poległym w obronie jiszu- 
wu bohaterów, i podkreśla stanowisko, jakie ży- 
dostwo światowe zujęło wobec tych smutnych wy- 
dawzeń, wyrażając nieząchwianą wolę i gotowość 
poniesienia dalszych ofiar na rzecz Odbudowy 
Palestyny. Mowca składa hołd pamięci ostatnio 
zmarłych przywódców sjomistycznych: S. Ch, Lan- 
daua, Dr. Leona Reicha, Jean Fischera oraz przy- 
wódcy żydostwa amerykańskiego L. Marshalla. 
Przedstawia następnie w ogólnych zarysach po- 
stępy pracy organizacyjnej we wszystkich dzie- 
dziaach dziiałalności org. naszej dzielnicy. Na za- 
kończenie wita mowca członków delegacji .Ha- 
poel Hamizrachi* w Palestynie pp. Bernsteina i 
£kuratowskiego i wyraża nadzieję, iż Konferencja 
spełni nałożone na nią zadania w związku z po- 
wagą chwili obecnej. 

Zjazd wysłuchał następnie całego szeregu po- 
mółiań, aoczem p. poseł Farbstein wygłasza piękne 
przemówienie m. zagadnień chwili obecnej. Mow- 
ca krytykuje ostro działalność grupy „Brith Sza- 
lom“. Omawiając problem stosunków arabsko- ży- 
dowskich, mowca domaga się energicznego prze- 
wstawieniu siy koncepcji dualistycznej siedziby 
żykkwowsko- arabskiej w Palestynie w szczególno- 
ści utworzenia parlamentu w Palestynie, który 
w-obecuych warunkach oznaczałby utratę zdoby- 
tych dotychczas praw. Przechodząc do kwestji o- 
bowńiązków narodu żydowskiego wobec dzieła 
odbudowy siedziby narodowej, referent wspomi- 
ma a wielkich zasługach org. „Mizrachi“ we 


sukcesy. jej około szkolnictwa i ruzbudowy kicz- 
mych iastytucyj religijnych we wszystkich osie- 
dach jiszuwwu palestyńskiego. W czasie kiedy 
„Aguda“ zadawalniała się bezpłodną krytyką, org. 
„ifizrachi* wespół z całym narodem żydowski:n 
driatała twórczo i pracowała z poświęceniem dla 
mealizacji wielkiego ideału Odbudowy Palestyny 
w dahu ieligii żydowskiej. Życie w Palestynie 
wykazuje, ti jedynie draga obrana przez org. „Mi- 
machi“ prowadzi do celu 1 urzeczywistnienia i- 
deałów ortodoksji żydowskiej. Referent poświęca 
końcowe przemówienie matce żydowskiej i jej 
madamiom wychowania wiernego narodowi i ży- 
dostwu pokolenia świadomego ogromnych zadań 
ciążących na Narodzie, 

H POSIEDZENIE. 


Obrady dalsze odbywają się w sali Kahału. 


JULIUSZ WIT 


Karolek wodenosz 


(Dokończenie), 
IH. 

Wodę ze studzisn tych nosiły zwyczajnie służą- 
ce, lub tak zwani „wodowosze'*. Nazwa ta utarła 
się z czasem jako obelżywa. Jeśli chciałeś ko- 
aus powiedzieć: ty chamie! — mówiłeś mu: wodo- 
roszu! Było to z gruntu niesprawiedliwe. Bowiem 
wodonosze byli to ludzie spokojni i poczawi, W 
każdym razie stali jednak mı najniższym pozio- 
mie ustroju społecznego, co może b;ło przyczyna 
tej pogardy dla nich i dla ich zawodu, który stał 


się synonimem upadku i najgorszości Może nic- 
daleki jestem od przesady, lecz śmiem twierdzić, 
że wodonoszę ci zapewne wiecej zalet posiadali, 


aniżeli ci, którzy za posiadających takowe ucho- 
dzić pragnęli — amiżeli, ci którzy nimi gardzili. 
Bowiem ciężki ich i służałczy zawód, pełniony o 
każdej porze roku z równą cierpliwością, pod u- 
gmiatającem ich barki Kkoromesłem, na które 
dwie konwie wody koiysnły się niby olbrzymie 
grona, wykształcił w nich skromną mądrość i wy- 
rozumiałość wobec wszelkich przypadków życia, 
w które stali mali, cisi i pokorni. Niby niewol- 
nicy urodzeni w niewoli, nieznający swej dalekiej 
i obecnej ojczyzny. 

Takim wodonoszem był Karolek. Kiedy mi go 
poraz pierwszy pokazano, nazywając go warja- 
tem, jakoś niebardzo w to uwierzyłem I dziś na- 
wet mie jestem w stanie całkiem stanowezo twier- 


| 
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Wybór Prezydjum Zjazdu oraz komisyj dał nastę- 
pujący wynik: 

Prezydjum: Rabin Dr. Hirschieid (Biała), Ra- 
bin Awigdor (Andrychów), Spiegel (Jaroslaw), 
Róssier (Bielsko), Gótzler (Tarnów), Silbiger 
(Chrzanów), Frůbman (Dębica), Beitler  (Jaro- 
sław). 

Sekretarze: Lauber (Jaworzno), Rub (Gorlice), 
Gótzier (Sanok). 

Komisja pałestyńska: Steii (Nowy Sącz), Alter 
(Kraków), Lang (Jarosław), Haas (Jasło), Wolf 
(Bielsko), Hónig (Lisko), Griuspau (Bielsko). 

Komisja dia spraw kulturalnych: Kamelhaar 
(Sanok), Frankel (Oświęcim), Zyio (Jarosław), 
Elulich (Katowice). 

Komisja organizacyjna: Dr, 
Ausltbei (Bielsko), Hutterer 
man (Król. Huta). 

Komisja dla spraw młodzieży: Narcisenield (Ja- 
nosław), Beck (Tarnów), Wiwetz (Kraków), Braw 
(Bochnia), Weiser (Debica), Silber (Jasło) 

Komisja permanencyjna: Rab Klieger, Buch- 
weitz, Besier, Stempel, (Kraków), Gersten (Tar- 
nów), Beisdaff (Wieliczka), Frankel (Oświęcini), 
Goldberg (Biała), Lang (Jarosław), Reiss (Le- 
żajsk), Engłander (Nowy Sącz). 

Następnie złożył sprawozdanie 2 działalności 
Egzekutywy w ubiegłym czasokresie sekretarz 
generalny org. rabin N Halpern. Referent kon- 
statuje znaczny rozwój org. w ostatnim czasie. I 
tak udało się założyć w całym szeregu niniejszych 
miejscowości komitety lokalne, również nastąpiła 
reorganizacja wielu dawnych komitetów. Przy 
wyborach na Kongres sjoński 3000 wyborców mi- 
zrachistycznych szło do urny wyborczej Manife- 
stując swą przynałeżwść i sympatję do ideałów 
org. „Mizrachi“. Rozwinięto szeroko pracę kul- 
turalno- wychowawczą, założowo szereg szkół mi- 
zwachistycznych cieszących się uznaniem  szero- 
kich ster, współpracowańo energicznie przy zbiór- 
kach na rzecz Keren Kajemeh i akcjach Keren 


Markus (Kraków), 
(Katowice), Fried- 


Hajesod, przyczem zebrano też znaczne kwoty na 
„Keren Erec Izrael", przeznaczony wyłącznie ua 
cele religijne w Palestynie. Z braku dostatecznych 
funduszów nie można bylo wykorzystać istnieją- 
cych możliwości dla rozbudowy organizacji, Re- 
ferent spodziewa się jednak, że Konferencja prze- 
prowadzi sanację i w tym kierunku ı umożliwi no- 
wowybranej Egzekutywie spełnienie nałożonych 
na nią obowiązków. 

Dalszy referat nt. „Nasze zadania i obowiąaki 
w najbliższej przyszłości", wygłasza dr. Kljasa 
Markus. W rzeczowym referacie ujmuje mowca 
problem zadań czekających organizację i jej człon 
ków. W szczególności omuwia obszernie znącze- 
nie odbudowy Palestyny dla naszego ruchu odro», 
dzeuiowego. Palestyna odgrywa obeamie już przy, 
stosunkowo małem skupieniu żydowskiem ogros- 
ne znaczenie dla całego żydostwa, a świadczy © 
tem najlepicj sposób, w jaki świat żydowski za- 
reagował na ostatnie wypadki w Palestynie. Nale- 
ży się jednak przyspieszyć z naszą pracą w Erec, 
gdyż warunki i możliwości coraz bardziej się kom- 
plikują. Pierwszym zatem obowiązkiem sjonisty 
jest spełnienie obowiązków wobec funduszów pa- 
lestyńskich, które mają umożliwić obecnie wzmo- 
żoną emigrację i intenzywniejszą pracę koloniza- 
cyjną. W związku z problemem palestyńskim stoi 
sprawa hachszary od której w pierwszym  rzę- 
dzie zależy jakość materjału ludzkiego wysłanego 
do Palestyny. Ważne zadanie spełnia „Kara Cha- 
lucowa", której musimy poświęcić baczniejszą u- 
wagę, Niezależnie od naszych obowiązków wobec 
Palestyny, pamiętać musimy niemniej © naszych 
zadaniach w djasporze. Mowca wskazuje na gro- 
żące nam nadal niebezpieczeństwo ze strony asy. 
milacji, którą określa jako neoasymiiację szerzącą 
się na tle upadku poczucia religijnego wśród zna- 
cznej części młodzieży i inteligencji żydowskiej i 
zaniedbania wiedzy i nauki żydostwa. Przeciw 
stawić się grożącemu z tej strony niebezpieczeń: 
stwu asymiłacji można jedynie przez odpowiednia 
rozwiązanie problemu szkolnictwa i wychowania, 
Referent omawia zadanie kahałów ma tem polu, 
które niestety pomimo ostatnio przeprowadzonej 
reorganizacji, nie wykazują należytego zrozumie- 
nia dla tej tak ważnej sprawy. 

i (Dakończenie nastąpi.) 
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Ciekawa dyskusja o Palestynie 
Co powiedział lord Passfieid o Arabach? 


Londyn. (ŻAT.) Londyńskie „Near and Middle 
East Association“ zorganizowało w domu znanej 


dziennikarki anty- sjonistycznej p. Rosity Forbes. ; 
zebranie dyskusyjne nt. „Położenie w Palestynie '. ; 


Na zebraniu obecni byli m. in. poseł angielski w 
Iraku, lord Landiond, czionek parlamentu sir 
Hamilton, pani Phibby oraz sekretarz egzekuty- 
wy sjonistyczinej p. Izrael Cohen. 

Referat wstępny wygłosił sekretarz egzekuty- 
wy arabskiej i delegacji arabskiej do Londynu Ja- 
mal el Husseini. Referent arabski w wywodadh 
swych czynił odpowiedzialnyu za wypadki pale- 
styńskie rząd angielski, który nie spełnił swych 
obietnic nadania niepodległości Arabji.  Rezudla- 
tem rządowej polityki pro sjonistycznej było pod- 


dzić, czy Karolek był naprawdę obłąkuny Może 
być, że był to filozof — a może i poeta... Zamyślo- 
ny, wytrwały i łagodny był jak dziecko — duże, 
pod ciężarem konwi zgarbione dziecko.  Sierola 
wiernie wyslugujący się macoszemu: gminowi 
ludzkiemu... 

Ci wszyscy warjaci byłi sierotami, błiższymi w 
pewien niedocieczony sposób swego Boga, pocie- 
szyciela ich zabłąkanych dusz, amiżeli niejeden z 
ras trwający w rzeczywistem życiu i pragnący 
jednej błyskawicy zbawienia. Jednak ci obląkań- 
cy nie pełnili żadnej służby, żadmych obowiązków 
wobec zdrowych, których zdawali się niedowidzieć 
i ignorować. Jeden Karolek pełnił swój riewolni- 
czy obowiązek niby nabożeństwo. Nie dla jedzenia 
nawet, nie dla chleba, który za swoją przysługę o- 
trzymywał, lecz poprostu dla samego noszenia 
wody, dla samego obowiązku. w którym jego w 
słodkim obłędzie pogrążona świadomość przeczu- 
wała pewien głębszy symbol pokory i pokuty. 


IV. 


A jednak ten dla mnie tak bardzo wątpliwy o- 
błęd Karola posiad. ał jeden objaw, który świad- 
czył o nim prawie całkiem wyraźnie. Karol bo- 
wiem o każdej porze dnia, podczas noszenia wody, 
uie zdejmując z pleców, obciążonych  wiadrami 
koromeseł, na których jednem ramieniu opierał, 
celem utrzymania równowagi, swą Zzgrabiałą i nie 
foremną dłoń, — trzymał w drugiej swej ręce, 
nie rozstając się z nin nigdy, pakiet książek tak 
zriszczonych, że ledwo kartka trzymała się kart- 
ki. I właśnie owo obnoszenie się książkami było 


wyższenie podatków i pauperyzacja gospodarki a- 
rabskiej, Liczba imigrantów żydowskich prżewyż- 
szą Znacznie pojemność umigracyjną kraju Admi- 
| nistracja postępuje w sposób autokratyczny Roz- 
wiązanie obecnych trudności możliwe jest jedy- 
nie na drodze nadania krajowi pełnego samorzą- 
du, w którym Żydzi i Arabowie byliby reprezen- 
towani odpowiednio do swej liczebności w kraju. 
W dyskusji zabrał głos sekretarz egzekutywy 

| sjonistycznej p. Izrael Cohen. 


Swą działalnością w Londynie w obecnym mo- 
niencie — oświadczył p Cohen — chce p. Hussei- 
ni wraz z inmymi przywódcami arabskimi odwró- 
cić uwagę od okrutnych czynów, dokonanych w 
Palestynie i przykryć je osłoną e LZ AJ eZ 0 AO kij oskar- 


ow obłękny Może | podslawa legend, kla utworzą sig jako w podstawą logendy, która utworzyła się jako wy- 
jaśnieme powstania obłędu Karola. 'Twierdzono 
| misnowicie, że Karol był kiedyś studēntei i z 
nadmiernego uczenia się do mą ztury — zwarjował. 
To byłaby może wcale prosta i prawdziwa legen- 
da. Jednak nigdy nie chciałem w mą zupełnie u- 
Wierzyć. Byłem jej wrogiem nieprzejednany.n. 
Mimo że nigdy nie odważyłen: się śmiało przeciw 
niej wystąpić. A niewiadomo, czy z obawy aby za 
; niedowiarstwo nie dosięgnął mnie los podobny do 
losu Karola — i już z tej odległości wydawała 
mi się matura nieubłaganym egzaminem, który 
zdawać się musi w obliczu surowych  sedziów, 
wykazując się ze swej wiedzy z książek, które ob- 
ce i tajemnie niezgłębione znajdywały się w doma 
po szafach, dostępne jedynie w swoich niezwykle 
emocje uujących ilustracjach, lub obnoszone były 
po świecie przez zwarjonowanego Karolka, miby 
talizmam wiedzy i strachu przed nią. Albo też nie 
mogłem uwierzyć w tę legendę. nie chcąc się dać 
przekonać, że ten zgarbiony Karole, o twarzy 
grubej i czerwonej, porosłej sitowiem włosów, 11- 
brany w długi i boszarpany wojskowy płaszcz, 
kilkakrotnie przewiązany sznurem — ażeby ten 
Karolek mógł był kiedykolwiek inne życie pro- 
wadzić, aniżeli to, które znałem i rozumiałem ta- 
kiem jakiem było — najmniej zaś Życie studeu- 
ta, którego wyobrażułem sobie jako Śmiałego ry- 
| 


rza, walczącego ze smokami, broniącymi wej- 
ścia do zaczarowaneęgo kraju wiedzy. 
Przeczuwałem już bowiem wówczas, przysłu- 


| chując się czasem, jak ojciec wieczorem: adczyty- 
wał matce pewue miejsca z książek lub gazet, Że 
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czy poszanowania praw religijiych i obywa- 
telskich nie-żydów przy budowie Żydowskiej Sie- 
dziby Narodowej w Palestynie Podatki w Pale- 
Stymie są obecnie niższe niż przed wojną Pod za- 
rządem Anglików ulepszono urządzenia higjenicz- 
Be, rozszerzono sieć kolejową. przeprowadzono 
Mieć telefoniczną itp, Żydzi, stanowiąc zaledwie 
w proc. ludności opłacają połowę podatków Imi- 
Gracja żydosiwa wniosła do kraju 45 mitjonów 
ów w ostatnich 10 latach. Z kapitałów tych 
Arabowie otrzymali conajmniej 3 3/4 milj. za grun- 
ta sprzedane Żydom. Przy intensywnej kulturze 
może wyżywić conajmniej 3—4 milj. 
łudności imigracja żydowska może przeto być po- 
większona bez szkody dla Arabów. 

| Pani. Rosita Forbes, zahrawszy głos w dysku- 
sji, powołała się na rozmowę z ministrem kolonji 
tordem Passfieldem, który oświadczył jej, że o 
üe Arabowie nie są zadowoleni z warunków w 
Palestynie, to mogą powędrować do Iraku. Mów- | 
Czyni . pojmuje deklarację Balfoura jako przyrze- 
czenie stworzenia w Palestynie siedziby ducho- 
wej. W -dalszym ciągu utrzymuje ona, że jeżeli nie 
Wprowadzony Zostanie samorząd konstytucyjny, 
fak tego żądają Arabowie, to nastąpią nowe roz- 
ruchy. 

Major Newman wyraził ubołewanie nad tem, 
że deklaracja Balfoura zredagowana została w 
tan sposób, że nie można dokładnie określić me- 
tod jej realizacji Deklaracja nie zawiera tezy, 

Żydzi muszą stanowić większość w Palesty- 
nie, według zdania mowcy, nie da się to wogóle 
osiągnąć. Deklaracja musi być jednak przestrze- 
Bana, gdyż tego wymaga prestige Brytanji. Major 
Newman proponuje przeto. by gminy żydowskie 
Ñ arabskie korzystały z lokalnej autonomji we 
wszystkich miejscowościach. gdzie są większe sku 
Bienia Żydów iub Arabów. 


— Cc -— 


Walka konkurencyina portu 


w Bejrucie z Haifą 

Be!rut (ŻAT) Rząd francuski uchwalił wy 
Usygnować 1.200,000 funtów na rozbudowę nour- 
tu w Fejrucie. Akcja ta podjęta została na sku 
tek obawy przed konkurencją ze strony portu 
w Blaiiie. 

Prasa syryjska donosi, że według wszelkie- 
Zo prawdopodobieństwa przewody naitowe z 
Mosulu przeprowadzone zostaną n:e do Haify, 
lecz do jednego z portów syryiskicu, być može 
da Briru'u. 


Czy MacDonald będzie konfe- 
rapal z delegacją arabską? 


Jerozolima (ŻAT) Pismo arabskie „Am 
nafir*, które poprzednio przeciwstawiało się 
wysianiu delegacji arabskiej do Londynu — za- 
mieszcza obecnie artykuł za wvsłaniem delega. 
ci, w którym pisze m. in.: 

„Rząd Partji Pracy przekonał się, że popie- 


w tych małych, czarnych znaczkach zamknięty 
jesi cały świat niezwykle piękny, świat wzruszeń, 
radości i namiętności ludzi stokroć świelniejszych 
aniżeli my sami. I postanowiłem wtedy zawrzeć 
bliższą znajomość z tym światem, przypuszczając 
że wszystko jest już w nim zawartę — aby się o 
Wiele później przekonać. że o wiele piękniejszem 
i świetniejszem jest samo życie, któremu żadna 
najbardziej zbita, bojowa falanga czarnych lte- 
rek nigdy nie dorówna. 
y. 


Kto z was wic zna tesknoty za. wiecznie stravo- 
ñanmi nigdy nie osiągniętem? Owej tęsknoty po- 
Wstającej wiosną pod chóralne rechotanie żab, ro- 
Snącej z okrutną i zabójczą siłą pod koniec lata, 
kiedy zdaleka wołają alarmujące gwizdy loko- 
Motyw i psy szczekają nieustannie do póćnej 
locy, strasząc olbrzymi rdzawy księżyc — od- 
ślraszając jesień stojącą przed bramami, zbliża- 
faca się w skrytobójczych zamiarach do naszych 
Zakochanych serc, by je zguębić „więdnieniem, 
Upokorzyć śmiercią, zabić ciężkimi i słodkimi o- 
Wocami pachnących. sadów. Kto z was nie zna tę- 

ty za owem nienazwanie straconem — nigdy 
Medoścignionem? Przemijający czas, będący ra- 
chliw, , migotliwa rzeką - rzeką, w której wszyst- 

jest falą przepływem, nie znającym zatrzyma- 
bia gni spełnienia — rodzi ten niespokojny niedo- 
tyt, ową tęsknotę bez nazwy. 

Znał ją i Karol. Obłęd jego, który otulił mu je- 
go pełną przeczuwań duszę — jak on sam owijał | 
sobię głowę szmatami w obawie 


i 
| 
i 
| 


wialiśmy się. że delegacja nasza w Londynie 
ograniczy się do prowadzenia propagandy. Mo 
żemy jednak stwierdzić obecnie z zadowole 
niem. że dełegacja będzie pertraktowała z rzą- 
dem angielsk'm. który obecnie skłonny jest do 
ponownego rozważenia deklaracji Balfoura“. 


Fronda Dawida Browna 
Nowy Jork (ŻAT) P. Dawid:Brown, kió 


ry stał na czele „Zjednoczonej Kampanji Ży- 
dowskiej* od m 1925, doniósł obecnie, że nie 
inoże objąć Kierownictwa akcji „Jointu* j 


„Agencji Żydowskiej” w Stanach Zjednoczo. 
nych, która rozpoczyna się wkrótce. 


Weizmann dla Habimy 


Czerniawce (ŻAT) Teatr hebrajski „Ha” 
bima” ed trzech lat czyni starania w sprawie 
g” pozwolenia na występy w Rumunji. 
Dotychczas jednak rząd pozwolenia takiego nie 
udzielał. 

Jak donoszą tutejszemu związkowi teatralne 
mu, prez. dr. Weizmann interwenjował w tej 
sprawie u premjera Maniu, który udzielił „Ha 
b'mie'* pozwolenia na występy w Rumunii. Po- 
raz pierwszy wystąpi „Habima* w Rumunii, w 
Czeruicwcach. 


Wzrost asymilacji w domenie 
jidyszyzmu 


Moskwa (ŻAT) Charkowski „Sztern” po- 
daje, Że ruch asymilacyjny wśród Żydów w 
Związku Radzieckim czyni coraz większe po: 
stępy. Pismo zamieszcza artykuł red, Lewita- 
a, który stwierdza, że stan żydowskiej pracy 
kulturałnej wśród robotników żydowskich jest 
caikiem opłakany, ponieważ robotnicy żydow- 
scy uważaja język i kulturę żydowską za rze» 
czy zbyteczne, Robotnik żydowski --- pisze p. 
lew.ian — porwany został prądem asymilaci 

zostawia za progiem fabryki wraz ze swem 
Śp G zajęciem również mowę żydow- 
ską. 
wo S E z "OK | 


ODPOWIEDZI REDAKCJI, 

SZKOŁA, DĘBICA :Nie możemy służyć infor- 
macja. 

T. F., ROPCZYCE: W każdej większej księgarni 
(wydawnictwo Hoesiczą w Warszawie). 

DÐ. POM., KATOWICE: Nie znamy adresu. 


Ce'em uniknięcia przerwy w wysyłce 
pisma, prosimy © rychłe odnowienie 
prenumeraty na miesiąc luty br. 


a w o a M A aM 


Za rubrykę tę redakcje nie odpowiada. 


INAUGURACYJNY 


EZRY CHALUCOWEJ 


1-G0 LUTEGO 1930 R. 
W ŻYDOWSKIM DOMU AKADENICKIM 
Wstęp tylko za zaproszeniami. - Pocz. 9'30 w. 


KWIECIARNIA 


Wierzbicka, Kraków, Szewska 3. Telefon 4811 


i wybór roślin do 


poleca duża pracowuię wieńców 


niczkowych, Przyjmwie zamówienia kotyljonńowe i 
na Ślubne bukiety w miejscu i na prowincję, po ce 
nach bardzo przystępnych. 124x 


Zwolennicy dobrego rumu chętnie kupują 
cukierki rumowe 
KANOLDA 


wolno je konsumować także w niedzielę, 


Mania Neumarkówna Tobiasz Katz 
Będzin Kraków 
138g zaręczeni w styczniu 1930 r. 
a O 


Z okazji zaręczyn naszego tow. i WSpÓłpraco? 
wnika p. Akiby Ełsiera z p. Erna Kłelnhiiadiee 
z Tarnowa serdecznie gratułują: 

Żyd. Bźbij. Lud. — Komisja Żyd. Fund. Narod. 
236x Org. Gordonia w Dębicy. 


przed czem, lub w następstwie czego — wyrósł 
jek zadziwiający kwiat z tej właśnie tęsknoty za 
spełnieniem. Tak... Dusza Karolka zamknęła się 
ra zawsze w owym świecie małych, czarnych i 
pełnych doniosłości znaczków — w świecie z któ- 
rego znikąd nie było i być nie mogło ratunku. I 
nie było też żadnej mocy któraby ten świat mo- 
gła dla niego kiedykolwiek w zupełności zdobyć. 
Sprawa była przesądzona ostatecznie. Jego zagłę- 
bianie się w tych szarych i poszarpanych książ- 
kach, cierpliwe i prawie dziecinnie uparte przewra 
canie karty za kartą, nie mogło już mieć żadnego 


celu — nie było już niczem innem, jak tylko tę- 
sknołą za czemś na zawsze utraconem. 
VI. 


Cóż to było, co straciłeś i za czem na zawsze 
tęsknisz i czego nigdy już nie zdobędziesz, po- 
wiedz nam Karolu wodonoszu, ażebyśmy w życiu 
nie błądzili marni, zaczarowani obląkańcy! Po- 
wiedz nam. powiedz! Nie wiesz i my też nie wie- 
m.y. Lecz któż nam powie? Bo może wiesz i mil- 
czysz może oszaleć potrzeba słodkim, w zapoin- 
nieniu pograżającym obłędem, ażeby wszystkiego 
się dowiedzieć? Kto powie? 

Spotkamy się Karolu przy studni, nocą wiosen- 
na zwarjowana od zapachu bzów, bezsilni od mi- 
łości i słuchając migotającego gwarzenlia gwlazd 
i dalekiego rechotania żab, rozbrzmiewającego w 
ię pełną głębokich oddechów, aksamitną noc, ni- 
by najdoskonalsza orkiestra — spotkamy się przy 
studni, z której wydobędziemy już wreszcie 


e 


ram tajemnica życia — i wydobędziemy, — ty 
swoje potargane i znoszone książki, aby odszukać 
w nich ten sens, za którym tak długo szukałeś, tę 
treść, która potrzebna ci jest, ażeby zdać wresz- 
cie egzamin dojrzałości przed dostojnymi i wy- 
magającymi sędziami — ja zaś jeszcze raz poze- 
wrócę moje puste kieszenie, przez które wieje je- 
sienny wiatr nieukojonych pragnień. 
VII 

Zdaje się, że Karolek zdał wreszcie maturę. 
Znikł Być może, że nawet umarł. Bowiem nigdy. 
go już więcej nie widziałem. Niewiadomo gdzie 
się podział. Może leżał gdzieś, pod płoiem w noc 
wiosennie księżycową, bezsilny i mamiący 
bóg- wodnik, obwieszony, żółtemi sopłami po- 
szedł w głąb studni wraz ze swoimi książkami, 
ażeby napoić te zgrzane. nienasycone zwierzątka: 
lilery — może go już całkiem przygarbiły 1 na 
płasko do ziemi przytroczyły jego ciężkie koro- 
mesła wraz z wiadrami studziennej wody, że już 
od ziemi oderwać się nie może, jak dawniej od 
swoich książek. Kto wie co się z nim stało? Ja 
już nie więcej nie wiem. Czasem tylko, kiedy w 
tem dużeim mieście, w którem żyję, odurzony zie- 
loną Wiosną, śmiałemi zapachami i jeszcze śmiel- 
szemi uśmicchami i spojrzeniami. zabłądzę nad 
tę słynna srebrna rzeke, w kiórej jasnej ; wodzie 
moczy sobie nogi księżyc, śmieszny i zgarbiony 
wodonosz — wówczas nurzam wzrok w ciche i 


i migotliwe fale i czując ciężar wód płynących wol- 


no i nieustannie jak czas, czytam w nich ruchli- 


niewiadomo | wszystkie upragnione skarby, jakie zgotowała | wemi zgłoskami: wypisans rozwiązanie zagadki. 


Str. 8. 


HE — 


Za kulisami bolszewickiej |" 
propagandy 
Na marginesie procesu Liwitowa. 


„Journa! aes Debërs“ stara się wyprowadzić pew 


ne wuicski z procesu Litwinowa. Zdaniem pisma 
iest to bardze pouczające widowisko, Choć szczegó 
ci są uiczupeline zrozle 


ły toi elbrzyrmiej inałwers 


mia Wxysłow zachodnich. to jednak rdzeń spra 
wy aury na zdcbywadu wszejkiemi sposcba 
mi | j na propagande bolszewėcką. jest zupeł 
Ime weny. SUWIEW podwsiia częk: bez pokrycia Z 
taka samia latwością, z jaką fułsznią dolary Wszysfr 


kie sposchy są dobre wobec krajów kapitałistycz- | 
nych i, jak podkreśla dziennik z ironją, trzeba być, 
mocno naiwnym, aby wąipłić jeszcze o tem. Orygt: 
nałny to widok, jak ci, którzy kradzież uważali za 
Środek najlepszy i najgodziwszy ścigają za kradzież 
przed sadami burżuazyinemi tych. którzy przestali 
im się pocnkać. Litwinow. który siedz; dzisiaj na ła | 
wie oskarżonych, jest bratem Jego Ekscelencji Litwi 
nowa, rosryskiego ministra Spraw Zagranicznych, 
króry przed :ary brał udział w zbrojnym napadzie na 
bank w Tyflisie. Dystyngowany ten włamywacz by! 
wtedy w dobrej kompanii. Miał podubno za towarzy 
sza czcigodnego Stalina, który obecnie jest jeszcze 
większą figurą, niż Libwinow. Można o tem wszyst 
kiem wspominać bez złośliwości, gdyż nie gra to tam 
Żadnej ros. Lecz do czego podobna jest sprawa o 
nadużycia pieniężne, podniesiona przez ludzi do te ' 
go stopnia pozbawionych przesądów  burżuazyj- 
nych? Takı proces, jak oświadcza dalej dziennik. nie 
jest pozbawiony pewnych konzyści. Dzięki niemu 
pubiiczność skwapliwie czytająca sprawozdania są 
dowe. dowiaduje się, czem są w rzeczywistości lu- 
dzie, mający według opingi niektórych proroków, w | 
bliskiej przyszłości zapamować nad światem. Proces 
ten rzuca pewne Światło na otchłań, na dnie którei 
miota się ten cały personel, który gotów jest na 
wszystko i który pojawia się na scenie europejskiej ! 
8 nitie z niej w postaci attaches dyplomatycznych, 
agautów rządowych i innego rodzaju pełnomocników 
mających w rzeczywistośc: tylko jeden cel na oku. 
& mianowicie propagandę. Jak się zdaje, historia | 
mie dała ieszcze nigdy podobnego widowiska. 


Środa, 239 stycznia 


Kraków (3128) 1158 Sygnał czasu, hejnał, 1205 
Gramof kom. 15 Kom. gosp. 1615 Dla dzieci i 
miodzieży: „Szopka żywych lalek“. 1645 Gramof. 
1715 „Najnowsze wydawnictwa" — wygł. dr. A 

1745 Kolędy i pastorałki w wykon. chóru 

powszechn. 1845 Kwadrans harcerski. 19 
Boginait. 1910 Giełd. zboż. 1925 „Gruźlica w wie 
ku szkolnym" — wygł. dr. Karasiński. 1958 Sy- 
gnał czasu, hejnał. 2015 Koncert E. Pertriego | 
(Beethoven, Bruams, Liszt, Strawiński). 2210 Fel 
fet. („Rozmowy z umarłymi*), PAT. 23 Muz, tan. | 
a Bristolu“ warsz. 4 Hejnał. 

Warszawa (1411.7) 1745, 2015, 2135 i 23 Muz 

Poznań (334.9) 14 Giełda. 2030 i 2215 Muz. 

Katowice (408.7) 1206 Gramof. 16 Kom, gosp. 
1615 Dla dzieci (p. Kraków). 16'45 Gramof. 1715 
„Ostatnie wydawnictwa”. 17:45 Muz. lekka z War- | 
szawy (Kalman), 1845 Rozmait 1905 Muz. 1920 
„Gospodyni śląska”. 1945 Kom. sport 20 Kwa- | 
drans liter. („Samolot“). 2515 Koncert z Warsza- 
wy (L. Różycki — m. in. pieśni). 2115 „O gen. 
M. Zaruskim'. 2145 Muzyka (Strauss, Czajkow- ` 
ski — m. in, pieśni). 2210 Feljet, PAT. 23 Skrz 
poczt. franc. 

Wiedeń (516.3) 11, 1530 Muz. 2005 Kabaret i muz 

Budapeszt (550) 12/05, 17, 20/40 Koncerty 
e (1685) 1630, 1730, 20 Muz. 21'10 Operet- 


| 
| 
Program stacyj radjofonicznych | 
| 


JUTRO „DZIEŃ KATOWIC* 

We czwartek 30 bm. nadują Katowice na Wszy- 
skie stacje polskie swój dzień radjowy. W pro- 
gramie m. in. Odczyi Ręgorowicza „O rozwoju 
szkolnictwa polskiego na Śląsku”, transm, osii 
1 Pol. ze szkoły powsz. Koncert muz. pol. Uudczyt 
o Chorzowie. O przyrodzie Śląskiej. 0 przemyśle | 
G. Śl. Koncert solistów. Odczyty o węglu. O Be- 
skidach O cynku Koncerty pieśni śląskich W. 
Friedmanna. Słuchowiko „Wesele śląskie". Fel- 
jet. Muz. lekka i in. 

DZIS KONCERT E. PETRIEGO 

We środę, 29 bm o g. 0'15 Recital fortepjano- 
wy E. Petriego W programie m. in. muz. Bee- 
thovena, Brahmsa, Paganiniego, Liszta, Mozar- 
ta i Strawińskiego, 
OE 


Aongowstecheiajeie „łowy Dziennik 


| zji 10-lecia prac Ligi Narodów, 


„NOWY PZ/ENNIK”, czwartek . 


zd * 1930 


Kr. 26 


H ego króla 
Ba eżyserów 
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Dziś premiera w Kinie „WANDA, — Gigantyczne w realizacji genjalne w swej 
|orawdzie najpotężniejsze arcydzieło mistrza reżyserów CECIL B. de MILLE'A. — Film 
przewyższający techniką wykonania artyzmem i treścią wszystkie dotychczasowe dziełs 


BEZEOZNE DZIEWCZ 


hi 'romienna pieśń miłosci na tie tragicznych przeżyć współczesnej młodzieży amery 
| ańskiej. W gł. rolach: Lima Basquette, Mary Prevost, Noan Beery. Filin ten to trjum 
'merykańskiej kinematografji, który wywołał w całym świecie jednogłośny zachwyt 


iustracja muzyczna wielkiego zespołu orkiestry symfonicznej pod batutą kapelmis 
+. Górzyńskiego. — Początek seansów o godzinie 5, 7, 9'10 w niedzielę o godzinie 
3-ciej przy pełnej orkiestrze. — Ceny miejsc normalne. — Program Nr. 19. 


Wiadomości z kraju 


Z ŻYCIA SJONISTYCZNEGO W KOLBUSZOWEJ 


(Kor. wł.) Staranien komitetu lokalnego org. 
sjońskiej w Kolbuszowej powstała organizacja 
młodzieży „Agudat Hanoar Haiwri*. Onegdaj ba- | 
wil w Kolbuszowej tow Hacke z Dębicy i wygło- 
sil referat o znaczeniu „Agudatu* w sjoniżmie. 
Młoda organizacja liczy kilkudziesięciu członków 
i rozwija ruchliwa działalność, ciesząc się także i 
w kołach nmiesjonistycznych ogólną sympatją. 


Z BŁAŻOWEJ 


(Kor. wł.) Stara klika kahalna walczyła wszel- | 
kiemi dopuszczałnemi i niedopuszczałnemi sposo | 
| 
i 
| 
I 


bami, aby obalić nowy zarząd kahalny wybrany 
jeszcze w dniu 24 czerwca 1928 z p. Salomonem 
Neissem jako przewodniczącym na ozele Człon- 
kowie kliki jeżdzili do starostwa rzeszowskiego, 
antyszambrowali w przedpokojach, wkońcu je- 


| dnak urząd wojewódzki orzekł unieważnienie za- | 


rządzenia starostwa o przeprowadzeniu nowych 
wyborów dla braku podstaw prawnych. zatwier- 
dzając zarazem wybór zarządu oraz wybór prze- ; 
wodniczącego p. Neissa. W ten sposób klika po- 
niosła sromotną klęskę i rozleciała się na cztery | 
wiatry. | 
Z POBYTU PREZ. SOKOŁOWA W WARSZAWIE ' 
Onegdaj odbył prez. Sokołów naradę z drem | 
Goldflarmem, wiceprezesem m. Warszawy Mau- ! 
rycym Meislem i Lewiiem w sprawie zorganizo- 
wamia działalności Jewish Agency w Polsce. | 
Dziś weźmie prez. Sokołów udział w posiedze- 
niu sjońskiego K. € b. Kongresówki. Í 
WARSZAWA ŚWIĘCI DZIESIĘCIOLECIE LIGI 
NARODÓW 
W najbliższą niedzielę, dn 2 lutego, o godz 
12-tej w południe w sali Rady miejskiej w War- | 
szawie odbędzie się uroczysta akademja z oka- | 
zorganizowana | 
przez Federację Polskich Stowarzyszeń Ligi Na- | 
rodów. | 
Akademję zagai prof. Bolesław Dembiński, pre- 
zes Federacji i b. prezes Unji Międzynarodowej, 
poczem zabierze głos minister spraw zagranicz- 
nych, p. August Zaleski, który na rok bieżący | 
jest przewodniczącym Ligi Narodów Po przemó- 
wieniu ministra Zaleskiego, prezes Stowarzysze- 
nia Ligi „Narodów w Warszawie, mecenas Zy-' 


| ginunt Nagórski, wygłosi odczyt pt. „Dziesięć lat 


pracy Ligi Narodów”, poczem nastąpią przemó- 
wienia przedstawicieli organizacyj pokrewnych. 


| WIZYTA INFANTKI HISZPAŃSKIEJ W WAR- ' 


SZAWIE 
Przed tygodniem bawiła w Warszawie incogni-! 
lo infantka (córka królewska) hiszpańska Iza- | 
bella wraz z mężem swoim hr. Zamoyskim. Mło- 
da para przyjechała do Polski celem złożenia 
wizyt rodzinie małżonka. Państwo br. Zamoy- 
scy przebywali w najściślejszem kółku rodzin- 
nem. M. in. infantka Izabella odwiedziła ciotki 
swojej matki, przebywające stale w Warszawie | 
hrabianki Hauke- Bosak 


. e . 
Proces o spadek po niemieckim 
Ld egoe 
multimiljonerze 

W tych dniach zmarł w Berlinie trzeci z rzę- 
du najbogatszy w Niemczech człowiek — jubiler | 
Albert l.oeske, który pozostawi! po sobie 130 mil- 
jonów marek Nikt w Berlinie nie znał Loeskego 
a dopiero proces o jego spadek przyczynił się 
do tego, że po jego śmierci zainteresowała się | 
nim opinja publiczna. 

Albert Loeske był z początku wraz z bratem 
właścicielem fabryki zegarów, a później zakupił 
znaną berlińską firmę jubilerską Margraf et Co 
W interesie umieścił jako przedstawiciela firmy 
swego urzędnika, ale interesami firmy sam oso- | 
biście się zajmował. W ciągu krótkiego czasu stał | 
się Loeske jednym z najbogatszych juhilerów Eu- | 
ropy. Pozatem interesował się dziełami sztuki i | 


' obszarów ziemi i zapłacenie odszkodowania 
! "ich użytkowanie w wysokości 100 miljonów zło- 


POSTULATY MATEK i 

Z inicjatywy towarzystwa „Młoda Matka” w 
Warszawie odbył się onegdaj w stolicy wielki 
wiec matek w sprawie otworzenia specjalnego 
parku dla dzieci. Na wiecu wskazano, że megi- 
strat warszawski wogóle nie dba o umodhiwienia 
dzieciom przebywania na świeżem powietrzu. 
Z powodu braku odpowiedalego parku dzieci nie- 
których okolic wychodzą na spacer na umentarz. 
W calej Warszawie istnieje zaledwie jedno boisko 
dła dzieci, obliczone co najwyżej na 400 dzieci. 
Wkońcu przyjęto rezolucję, w której zebrani do- 
magaja się założenia sieci trebłówek i utworze- 
nia specjalnego parku, do którego wstęp miałyby 
tylko dzieci do 12-go roku życia oraz rodzice. 

„SENSACJA* W WARSZAWIE 

Wielką sensację wywolało w Warszawie uka- 
zanie się dorożki, zaprzągniętej w parę koni. 
Od czasu okupacji niemieckiej dorożki konne cał- 
kowijie znikły, toteż ukazanie się  parokonki 
bylo nielada sensacją. Próba udała się znakorni- 
cie. Dorożkarz był „rozwywany*. 

O ZWROT FORTUNY MAGNACKRIEJ 

Z Wiłna donosi A. W.: Księżna Wilhelmina Ra-. 
dziwiłłowa, wdowa po ks Aleksamdłrze Frrdery- 
ku Radziwilłe podjęła kroki sądowe przeciwka 
Albrechtowi Radziwiłłowi o zwrot olbrzymich 
za 


tych w złocie 

Sprawa ta była swego  ozasu rozpatrywana 
przez sąd w Nowogródku, który oddalił powódz- 
two Aleksandra Fryderyka Radziwiłła. Obeunie 


| po jego zgonie, żona jego podjęła na nowo kroki 


sądowe. 
PRZEPIŁ KAMIENICE I ZOSTAŁ ZLO- 
DZIEJEM 

Z Piotrkowa donoszą: Zamożny niegdys aby- 
watel Piotrkowa Józef Szadkowski, własciciel 
trzypiętrowej kamienicy wskutek nadużywania 
alkoholu stracił caty swój majątek i pozostaw- 
szy bez środków do życia, wziął się do rzemie- 
sła złodziejskiego. 

W krótkim okresie czasu nabrał takiej wprawy 
że udało mu się popełnić 14 zuchwałych kradzie- 
ży z włamaniem bezkarnie. Ostatnio włamawszę 
się do mieszkania Marcina Warcholika, został 
przychwycony na gorącym uczynku i aresztowa- 
ny. 

Szadkowski odpowiadać będzie przed sądem za 
wszystkie swoje sprawki złodziejskie. 

WIELKA KRADZIEŻ FUTER W PRZEMYŚLU 

Z Przemyśla donoszą: W nocy z niedzieli na ponie 
działek nieznani sprawcy dokonali $małegu własna 
nia w śródmieściu, a to przy ul. Franciszkańskiej. 
Wiłamywacze dostali się do sklepu rytowmika Polew 
ki gdzie wybili otwór w ścianie. Otworem tym do- 
stali się do magazynu składu futer Brotheima na 
szkodę którego skradli futra wartości 70.000 zł, W 
drodze powrotnej złocyńcy zabrałi u rytownika po 
wierzone mu pierścienie i inną biżutenię  Połicja 
wdrożyła poszukiwania. 
był jednym z największych  „kunsthendlerów”* 
świata. Loeske włożył też poważną część swego 
kapitału w galicyjskie i rumuńskie pola naftowe, 
był też właścicielem licznych domów w Berlinie 
1 innych wielkich miastach Niemiec. 

Bogaty ten człowiek nie udzielał się towarzy- 
stu, dlatego nikt w Niemczech go nie znał. Do- 
piero po jego śmierci, jak już powiedzieliśmy. 
dowiedziano się, że zapisał dużą oześć swego spad 
ku swej długoletniej gospodyni p. Blaustein, a 
w swym testamencie pominął całą rodzinę. Poza- 
tem testament jego zawiera bardzo hojne legatv 
na rzecz funkcionarjuszy, którym polecił wypła- 
cić dwuletnie pensje, a najwyższym swym współ- 
pracownikom zapisał kwoty dochodzące do kil- 
kuset tysięcy marek. Rodzina wniosła proces © 
unieważnienie testamentu, a dzięki tej okoliezno- 
ści dowiedziano się, %% umarł jeden z najkogat- 
szych ludzi Niemiev. 
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Wykłady o naukowej organi- 
zacji pracy 


Zwiazek Przemysłowców w Krakowie urządza 
szereg popularnych bezpłatnych wykładów z dzie- 
zimy naukowej organizacji pracy. Wykłady ie 
odbywać się będa raz w tygodniu w lutym i w 
marcu br. w godzinach wieczornych a dokładny 
program zostanie podany przez nas do wiadomę- 
ści w najbliższym czasie 

Pierwszy wykład odbędzie się w sobotę dnia 
i lutego br. o godzinie 6-ej wieczorem w Izbie 
Przemysłowo Handlowej. Reterować będzie p. 
dr. Roger Battaglia na temat: „Wychowanie go- 
Bpodarcze spoleczeństwa, przyczem referent po- 
ruszy zasadnicze momenty, dolyczące naukowej 
trganizacji. m 

Jak nam Związek Przemysłowców donosi, ka- 
żdy wykład obejmować będzie temat odrębny a 
dla wykładów tych pozyskał Związek Przemy- 
łowców wybitne siły z tej dziedziny. 

Należy podnieść z uznaniem działalność Zwią- 
aku Przemysłowców, który udosliępni przemysło- 
weom, urzędnikom państwowym i prywatnym 0- 
raz szerokim sferon publiczności bliższe 2a pozna 
nie się z tymi tak ważnymi w dobie dzisiejszej 
problemami. 


Samobójstwo 70-letniego starca 


W poniedziałek popołudniu rzucił się pod pociąg, 
w cdliegłości około 300 ni. od przystarku kzlejow2- 
go Kąty, pow, Chrzanów w zamiarze popełnienia sa 
mobójstwa Jan Bieniek, lat około 70. zamieszkały w 
Chrzanowie. Desperat poniósł śmierć na m eseu 
zmiażdżony przez koła lokomotywy Zwiei arze 
wieziono do kostnicy omentarn=i w Cnrzetow.ę, Tlo 
samobójstwa narazie nie ustałune. 


— NOCNE DYŻURY APTEK, Dziś w nocy (ze 
środy na czwarlek) mają dyżur następujące aple 
ki: Rynek A—B 43. Krakowska 9, Gertrudy 1, 
Krowoderska 71, Kowpnickiej 1 (Dębniki); w 
Podgórzu: pl. Zgody 20 

— ETO ZYW, NIECH SPIESZY! Z dnia na 
dzień, z godziny na godzinę wzraslą zaimieresowa- 
nie Redulą Prasy, która w dniu 1 lutego zalśni 
całą świetnością szampańskiej zabawy karnawa- 
łowej, Dwa wielkie koakursy, wybór królowej 
karnawału i 100-procentowego mężczyzny, poru- 
Szyły cały Świat kobiecy 1 wzburzyly fale uśpio- 
nych ambicyj przedslawicieli, płai męskiej, którzy 
Wybierają się gremjalnie na redutę, ażeby się u- 
biegać o ten tyluł Przed oknem wyslawowem imy 
„Radjo- Stella“ ul. Sławkowska 1 1 gromadzą się 
rzesze ciekawych, podziwiając dary, ofiarowane 
przez firmy krakowskie dia laurealek i laureatów 
tych dwóch irapujących konkursów. Do wymice- 
nionych wczoraj nagród przybyły jeszcze nastę- 
pujące: przepiękny flakon z szalirowego kryszta- 
łu, dar firmy Jakób Gross, Rynek Główny 8, la- 
ska i piękny krawat z magazynu „Au bon mar- 
che", ml Szpitalna 1. 11, oraz wygodny i prakty- 
czny leżak, ofiarowany dla najwięcej zinęczone- 
go trudami karnawalu zdobywcy nagrody przez 
Wytwórnię mebli metalowych „Mars* Braci Ta- 
rabów, ul. Składowa ł. 22. O wielkiem zainlereso- 
waniu Redulą Prasy Świadczy najwymowniej ©- 
Biomny popyt na bilety i zaproszenia, które wy- 
Gaje komitet w hallu „Il. Kurjena Codz.“ przez 
cały dzień, 

— ZE STOWARZYSZENIA QCHRON. Na po- 
Siedzeniu wydziału Stowarzyszenia Ochron nla 
dziecj żydowskich złożył prezes zarządu gminy 
Żyd, dr. Landau sprawozdanie z działalności wy- 
działu za rok 1929 Stowarzyszziie utrzymuje 100 
dzieci, przeważnie sierót w wieku od 3 do 6 roku 
Zycia, dając im całodzienne utrzymanie, wycho- 
Wanie, opiekę lekarską, kąpiele itd. W toku dy- 
skusji nad sprawozdaniem stwierdzono straszne 
Stosunki mieszkaniowe biednej ludności żydow- 
skiej i szerzące się skutkiem tego choroby zwła- 
szczą gruźlicy wśród biednych dzieci i uchwa- 
lono odnieść się do miarodajnych czynników 
E przedstawieniem tego groźnego stanu. Przedło- 
ton: Sprawozdanie wraz z zamknięciem rachun- 
kowea przyjęto jednomyślnie do wiadomości. 
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„NOWY DZIENNIK", czwartek 30 1._1930 


— Z POLSKIEGO TOWARZYSTWA PSYCHJA 
TRYCZNIAGO. We czwartek dnia 30 bm. o godz. 
730 wieczorem odbędzie się w sali wykładowej 
kliniki neurologiczno- psychjatrycznej zebranie 
neukowe z następującym porządkiem dziennym: 
1) dr. Stryjeński: Pokaz osobnika o wzroście kar- 
lim. 2) dr Meissner: O pewnym typie schorzenia 
z grupy schizofrenicznej, 3) dr. Sikorska: Omó- 
wienie przypadku schizofrenji 4) dr. Horodeński: 
Objawy psychotyczne w przypadku  heredoatak- 
sji móżdżkowej. 

— „FAMILJARNY* URZĘDNIK KOLEJOWY. 
Pan J. L, będąc w niedzielę 26 bn. o godz. 7 wie- 
czorem na dworcu Zachodnim, nie mógł w automa 
cie dostać biletu paronowego, wobec czego po- 
prosił przy okienku kasy osobowej o bilet pero- 
nowy. Urzędujący kasjer, usłyszawszy prośbę, od 
powiedział; „Żebyś pan tak zdrów był, czy tam 
(w automacie) niema peronówek* — i odmówił 
sprzedaży biletu peronowego Pan J. L. wniósł 
w tej sprawie natychmiast domiesienie w drodze 
księgi zażaleń, Władza przelożona pouczy niewąt 
pliwie tego jegomościa, ażeby w przyszłości ob- 
chodził się z publicznością mniej impertynencko. 

— W SPRAWIE ZAMYKANIA RESTAURA- 
CJI NA DWORCU KRAKOWSKIM. Odrośnie do 
notatek dzienników krakowskich w sprawie za- 
r.ykania restauracji kolejowej I. i II. kl na dwor- 
cu osobowym w Krakowie, wyjaśnia dyrekcja Ko- 
leji, że zamykanie tej restauracji od godziny 2 
do 330 w nocy podyktowane jest koniecznością 
gruntownego odczyszcze1ia i przewietrzenia sali 


restauracyjnej choćby tylko raz na dobę, o czem | 


powiadamia się podróżującą publiczność przez od 
rcśne wywieszki, czas zaś na to wybrano taki, 
w którym ruch kolejowy na dworcu jest najmnizj 
intenzywny. Nadmienia się, że na obu peronach 
na dworcu w Krakowie otwarie są bez przerwy 
tak w dzień jak i w nocy dwa kioski, które wy- 
dają ciepłą herbatę i zakąski, a zatem zaspakaja- 
ją potrzeby podróżnych w tym czasie, kiedy re- 
stouracja kolejowa I. i II. klasy jest zamknięta. 

— FAŁSZYWE DOLARY. Bank otrzymały z za 
gianicy opis fałszywych banknotów 100-dolaro- 
wych, Banki zagraniczne sygnalizują, eż fałsyfi- 
kety są odbite na prawdziwym papierze jedwa- 
sistym, fabrykowanym przez papiernie amerykań 
skiej mennicy państwowej, rysunek banknotów 
zawiera tylko drobne uslerki, które moga zauwa 
żyć jedynie fachowcy. Usterki ie polegają na mniej 
szym o ulamek milimelra wymiarze rysunku dru 
kowanego na banknocie, skrzywiony jest owal, 
w którym zwykle umieszczone są na banknotach 
<dolarówych wizerumki prezydentów. Numery se- 
rji banknotów nie moga shużyć do rozróżniania 
Jelsylikatów, ponieważ fałszerze ciągle zmieniali 
numerację. 

— ZNACZNA KRADZIEŻ BIŻUTERJL Onegdaj, w 
godzinach wieczornych dostali się nieznani sprawcy 
do mieszkania Henryka Gontlieba przy ul, Bosackiej 
l. 7, skąd skradli 1 parę kołczyków w p!atynie 2 pier 
ściemie z brylantami, 1 złotą Sszpilkę do krawatu w 
formie gwiazdy, 1 sznur pereł orleańskich długości 
50 om., I duża kolję brylantową oprawną w platynę. 
2 bramzolety (z tych jedna lańcuszkowa, zaś druga 
ze złotych kwadracików), 1 serwis japoński palony 
na 6 osób. Ogólma waniość skradzionych rzeczy wy 
nosi ponad 20.000 zł. Dochodzenia w toku. 

— CYGAN-RABUŚ. Onegdaj zgłosił do policji w 
Jaworznię Jan Polak (lat 42) z Chrustów, że dnia 
24 bm, około godz. 23 ciei w czasie gdy szedł do do- 
mu uderzony został przez pewnego osobnika w gło 
wę tępem narzędziem, wskutek czego upadł na zie 
mię. Rabuś. korzystając z tego zrabował mu kwotę 
okoto 30 zł. i dokuinenta osobiste. Docliodzenia prze 
prowadzone przez policię ujawniły sprawcę w OSO- 
bie Franciszka Cygana (lat 22) w Jaworznie, które 
go poszkodowany rozpoznał. Napastnika aresztowa 
no. 

— W DOMU NOCLEGOWYM. Pałka Jan, urzęd 
nik pryw. z Katowic zgłosił do policji, że w nocy z 
26 na 27 bm, skradziono mu w domu ncclegowyu: 
przy pl. Matejki 2, jedno ubranie oraz złoty łańcu 
szek i różne dokunnenty -- ogólnej wartości 600 zł 
Dochodzenia w toku. 

— I NA TO ZNALAZŁ SIĘ AMATOR. Kałuża Mi- 
chał, właściciel realności, zam, przy ulicy Tward"- 
wskiego I. 109 zgłosił do policji, że w dniach między 
21 a 25 bm. skradli: mu nieznani sprawcy. 
obok domu parkau wartości 300 zł. 

— AMATOR DROBIU. Andraszkowa Józefa, zam. 
przy ul. Miedzanei 37 zgłosiła do policji, że w nocy 
z dnia 26 na 27 bm, dostał się nieznany sprawca da 
jej stajni przez zerwanie skobla od drzwi i skradł 
20 kur i 1 indyka. 

— WÓZEK. Hollinder M, zamieszkały przy ul. 
św. Katarzyny 1, zgłosił, że dnia 25 bm. ~w godzi- 
nach wieczomnych skradziono mu z podwórza domu 
przy ul, Krakowskiej 28. wózek 
60 zł. 

— CZYJ ZEGAREK? W Wydziale śledczym (przy 
ul. Karomiczej |, 24, złożono zmaleziony na placu 


stojący | 


ręczny wartości ! 
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— Z EŹRY CHALUCOWEJ. Ostalnic posiedze- 
nie przed Dancingiem Komilelu zabawowego od- 
będzie się dziś we środę 29 bm. o godz. 730 wiecz. 
w lokalu Stow. „Solidarność“, Zielona 10, li. p. 
(Zaproszenia na Dancing wydaje Komitet, Reto- 
ryka 7, II. p. od 9'30—1130 przedpoł. tel, 3969). 
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NOWY KOMISARZ RZĄDU 
NA :M. STOL. WARSZAWĘ 
Rada mnistrów uchwaliła przdstawić p. Pre 
zydentowi Rzplitej wniosek o mianowanie p. 
Henryka Kaweckiego, naczeinika wydziałw 
bezpieczeństwa w ministerstwie spraw wewiię- 
trznycli, komisarzem rządu na miasto st. War- 
szawę. 


DWA TRAGICZNE ZGONY 
E W JEDNYM DOMU 
Z Sosncwca donoszą: W miejscowości Gro- 
dzień pod Sosmowcem zaszedł rzadki wypadek 
tragicznej śmierci W jednym z domów powie- 
sHa się niejaka Cieślikowa z powodu nieuleczal 
nej choroby raka. Gdy z mieszkania jej policja 
usuwała thum ludzi, zwabionych wieścią © sa- 
mobójstwie, kupiec Śleńkowski, który również 
tam się znalazł, został potrącony drzwiami 4 
spadł ze scliodów. rozbijając sobie czaszkę. 
Zmarł na miejscu. 


STRASZNA ŚMIERĆ NA POLOWANIU 

Ze Lwowa donoszą: Dzierżawca spółki for 
wieckiej w Seredyńcach Wojciech Paliwoda, 
tropiąc wraz ze swym strzelcem Piotrem Ry- 
chlewskim postrzelonego zająca, zaczepił gałę 
zią o spust dubeltówki, wskutek czego nastą- 
pił wystrzał. Nabój trafił Ryahiewskiego w gło 
wę, odrywając mu ucho oraz część czaszki. 


Śmierć nastąpiła natychmiast. 
>> 


Statuetka dłuta Leonarda 
znajdatje się na Węgrzech? 


Dwie starsze damy podjęły ostatnio ciekawy 
proces przeciw rządowi węgierskiemu o zwrot 
wartościowego zbioru rzeżb w bronzie, w którym 
to zbiorze znajduje się podobno również statnęt- 
ka dłuta Leonarda Da Vinci. 

Geneza tej sprawy sięga jeszcze ubiegłego wie- 
ku, kiedylo rzeźbiarz węgierski, Stefan Feren- 
czy zebrał w czasie pobytu we Wiłłoszoch okobo 
80-ciu statuetek dłuta starych mistrzów. Zbtór 
ten, zapakowany w zwykłej skrzyni woził me 
sobą wszędzie wspomniany rzeźbiarz węgierska. 
Kiedy w roku 1856 rzeźbiarz Ferenczy zmarł ne- 
gle w jednem z prowincjonalnych miast węgier- 
skich, o zwyczajnej niehebłowanej skrzyni, ale 
z cennym zbiorem rzeźb w bronzie zapomnieme 
wśród spadkobierców. Skrzynia stała sobie spo- 
kojnie w kącie izby, jaką zamieszkiwał rzeźbiarz, 

Dopiero w kilkadziesiąt lat po śmierci rzeż- 
biarza, dwie krewne zmarłego rzeźbiarza zwró- 
ciły uwagę na skrzynię, otworzyły ją i dały osze- 
cować jej zawartość. Zbiór cennych mzeżb z ona- 
sów renesansu i wczesnego renesansu zekai? 
ówczesny rząd węgierski od spadkobierców zznar 
łego rzeźbiarza za sumę 210.000 koron. Sumę tę 
spłacał rząd węgierski ratami, przyczem ostatnią 
ratę wypłacono już w czasie wojny, kiedyżo wa- 
luta węgierska doznała dewaluacji Zbiór rzeźb 
w bronzie znajdował się już dawno w rękach rzą- 
du, kiedy badacze doszli do przekonania, że jedna 
ze statuetek, przedstawiająca jeźdźcę na ruma- 
ku, jest jedyną rzeźbą z pod dłuta genialnego 
Leonarda Da Vinci, 

Wiadomość © tem zachęciła siostrzerice daw- 
nego właściciela zbioru Ferenczyego do podjęcia 
kroków sądowych przeciwko rządowi węgierskie 
Izu, a to o waloryzację wypłaconych rat w zdewa 
luowanych już koronach węgierskich, jak rów- 
nież o podwyższenie umówionej sumy, gdyż zhińr 
wart jest o wiele więcej, co orzekli podobno fa- 
chowcy jeszcze przed dokonaniem kontraktu. Spra 
wa spadkobierców Ferenczyego jest jednak o ty- 
le trudna, że Państwowe Muzeun: Sztuk Pięknych 
w Budapeszcie, przejmując na własność cenny 
zbiór, zastrzegło Się przeciw jakimkolwiek pó- 
źniejszym pretensjon spadxorierców, a to naweł 
gdyby z czasem okazać się miało, że statuetki w 
bronzie pochodzą z pod dłuta innych mistrzów, 
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Wolnica nklowy zegarek z laficuszkiem. Poszkcedo 
wany zgłosić może się po odbiór w godzinach 
| 10—12. 
i Ea 
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Benjamin Reischer | 
! (z Szczekocina) L 64. 


51, Leibisch Messermam 
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Komisja ukończyła III. czytanie budzetu 


Wniosek © chniżi kata modatku przemysiowego — 
CEFPZECCORY 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


ko przewidywania wpływów. Referent proso 
mije jedynie zniesienie 10 proc. dodatku do por 
datku przemysiowego. 

Poseł Rosirarin: Jeżeli nie zmniejszy się po 
zycii wpłuwów podatkowych, to cała robota 
komisji na nic. Ludność nie zrozumie. jak mo- 
żna w roku tak złej konjunktury prekiminować 
tak wysobie kwoty podatków. 


Warszawa. 28. 1, Sin. Dziś wieczorem ukoń- 
czyła komisia budi t'ółowa trzecie czytanie preli 
minarza budżetowego. 

Przed głosowaniem nad budżetem min. skar 
bu domsg2i się poseł Rosmarin  zmuiejszenia 
wpływów z podatku przemysłowego o 50 mili., 
a wpływów z odsetek zwłoki i należytośc e- 
gzekucyjnych oraz grzywien — o 10 milionów. 

„Referent pos. Rybarski wskazuje, że ustale- 


W głosowaniu odrzucono  wałosek posla 
mie wpływów w budżecie mie oznacza tenden- 
cji do przyciskawia sruby podatkowej. 'ecz tyl- 


kr, 
Ostra krytyka projektu 3.B. 


Mowa posła Liebermanna na komisji konstytucyjnej 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 28. 1. (Sin) Seunowa komisja | trzeba wziąć jednak pod uwagę troskę o trwa- 
konstytucyjna pod przewodnictwem posła Ma- | łość państwowości. Nie osiągnie się tego przez 
kawskiego dyskutowała dzisiaj dalej nad proje | wciągnięcie szerokich mas w orbitę państwowo 
ktami w sprawie rewizji konstytucji. W dysku sa pozbawionej skupionej władzy sprężystel. 
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Konstytucja marcowa nie była wynikiem- pọ- 
trzeb narodu, lecz dorywczem  zaspokojeruem 
bolączek chwili. Jej zmiana gruntowna jest nie 
tylko formalnem zadaniem obecnego Sejmu, 
lecz. istotną potrzebą dziejową Polski. 

Poseł Błażkiewicz (Kl. Ukr.) omawia kwestję 
mniejszościowe, skarżąc się na upośledzenie 
tych spraw. Zauważa, że silna władza gnębi na 
rodwości. Klub mówcy ustosunkuje się negatyw 
nie do postulatów BB, z wyjątkiem wyboru 
Prezydenta przez naród. oczywiście bez ogra- 
niczenia kandydatów. Mówca staje w obronie 
nietykalności poselskiej, która jest dla posłów 
ukraińskich kwestją bytu. 

Za nasze uczucia nie można nas wyłączać od 
korzystania z praw obywatelskich. Trudno chy 
ba wymagać od nas ukrywania naszych nczać 
tub tego, żeby one były inne, gdy dopiero 10 lat 
minęło od walk. a wiadomo, że do państwa pał 
skiego nie należymy naskutek dobrowolnego 
przyłączenia. Stoimy na uboczu walki o wła. 
dzę, ale gdy chodzi o zasadę, będziemy bronić 
pariamentaryzmu, bo pozwała nam przynej 
mniej wypowiedzieć się. : 

Poseł Milozyński (NPR) krytykuje zarówno 
projekt BB, jak i lewicy. 

Następne posiedzenie komisji w czwartek. 


sji pierwszy zabrał głos poseł  Liebennanu 
(PPS), który w*dłuższem przemówieniu polemi 
zuje z projektem BB przeciwstawiając mu 
punkt widzenia demokracji i socjalizmu, postur 
gując się przytem szeregiem przykładów z hi- 


łowca krytykuje ostro dotychczasowe prze 
mówienia obu przedstawicieli klubu nządowe- 


5 ; A X; % Król. Ruta, 28. 1. Wczraj wieczorem doko- 
ze, posłów Piłsudskiego i Lechnickiego, pomiia 3 x : 
0 a kiero, który - zapowiedział: | nano na schodach domu przy ul. Piastowskiej 


, Z A n aapadu rabunkowego na dyrektora kantoru wy 
2e „ak yes E aa do „4 miany Danzigera. Bandyci oddali do niego 9 
ed hi | iecaGioiak dk d sa ów: s strzałów iewolwerowych, kładąc go trupem na 
| 
| 


mie pos. Piłsudskiego było tak macechoware po 
wziętą z góry zasady niechęci wobec parlamen 
tacyznm. a właściwie kazamićm o piekle i nie- 
łe. Niebo — to prezydent. ministrowie i wiar 
ma, a w piekle — parlament. A przecież partie 
są ogrmaskiem idei. osmiskiem pewnych sił spote 
cżeych i z partyj wychodził często naisławniei 
si udzie. Przecież i prezydent i mimisńtrow'e bta 
dn. Był wypadek, że minister sprawiedliwości 
został skazany za oszustwo na lat 14. Nasi mi- 
sistrowie tak się urlopowali, że Dewey rnusiał 
Dh upominać. Co do słabej produkcji ustawo- 
dawozej Sejmu. to nje należy zapominać, jak 
nasz parlaient działa. W tych warun- 
kach głoszona konieczność rewizii wypływa z 
psychiki, tkwiacei w każdei dyktaturze. Dvk*2 
tor może się różnie nazywać. n nas nie nazywa | 
słę, lecz jest. Dylktatnma dąży do tego, aby sie 
prawuie ustabiizować. 
"Projekt BB. zaciemnia rozdział władz, s 


Chamonix. 28. 1. PAT. W dniu wczoraj 
szym ze względu na odwilż rozgrywki zostały 
zawieszowe. Odbyło się natoniiast dokończenie 
posiedzenia kongresu Międzynarodowej Ligi ho 
kejowej, na którem postanowiono  przychylić 
się do propozycji Polski i zorganizować bokejo 
we mistrzostwa Świata na rok 1930/31 w Kryni 
cy. względnie w razie niepogody na nowo wy 
budowanym sztucznyin torze w Katowicach. 

| Polski Związek Hokejowy poczynił już staramia 
w ceu zapewnienia sobie przyjazdu Kanady i 
Japonii do Polski. Następnie odbyły się wybo- 


ry do zarządu Międzynarodowej Ligi Hokejor 


powstał w walce z antokracją. Opinia. że naido 
skonalszym wyrazem państwa jest władza wy- 
kojąawcza, a wszystko inne jeet Środkiem do 
celu, jest sprzeczna z poczuciem socjal stycz- 
nem. które irważa, że państwo zostało stworzo- 
ne dla dobra ludzi i jest organem, którym się 
Indzie posługują. 

O autorytecie słowy państwa nie zadecydu- 
fe farma wyboru. ale indywidualność prezyden | 
ta -Do tego BB. krępuje wolę narodu, „ograni- 
czając liczbę kandydatów do dwu. Coby ə yło, 
gdyby sie mai powtórzył? Czy prezydent jest 
tak uniwersalnie mądry, aby mu dać prawo de- 
kretowania? Napoleon w Radzie Stanu pouczał 
swego sekretarza, aby w protokołach nie pisał, 
co mówią generałowie i on sam. ale przeds- 
wszystkiem co mówią prawnicy, bo „my czę- 
sto rob'my słupstwa, których się potem wsfy- 


Ekspedycja Byrda 
krytycznej sytuacji 


Jeszcze nie przebrzmiały echa niekłamanej rado- 
ści, jaką tchnęły ostatnie korespondencje radjuwe 
podbiegunowego reportera Oven Roussea, w któ- 
rych była mowa o gorączkowych przygotowaniach 
do powrotu ze śnieżneś krainy Antarktyka do Ame- 
tyki, kiedy oto Świat oały zostal zaasarmowany 
wieścią o wiełkiem niebezpieczeństwie, które grozi 
okrytej sławą ekspedycji Byrda od półtora roku 


sza, którą otrzymał rząd amerykański donosiła, iż 
bardzo wczesne tego roku nagromadzenie się lodów 
w surefie wód antamktycznych odcoięło ekspedvcję 
Byrda od spieszących ku miej dwóch statków „City 
of New York“ i Fieonora Bolling“, na których miały 
zostać przewiezione z powrotem wszystkie ceme 
zdobycze ekspedycji 


dzimy”. Rząd amerykański zwrócił się, jak wiadomo, do 
Że niema rozkładu parlamentaryzinu, widać mj M Boy ję” ak zj wła BR 
we Francii zdziełPoincaer rotrafiłesię' zbliżyć | 23, przeoywalące na poosi WIERY DÓW aja 


żej ziemi Franciszka. pospieszyły z pomocą Byrdo 
wi. Na wodach amtarktycznych przebywa bowiem 
dotychczas kilka wielkicb statków norweskich, koń- 
czących już swe potowamia na wieloryby, Jednak o- 
kazało się, że nie wszystkie będą mogły okazać po 
moc ekspedycji, pdyż mie są dostatecznie zabezpie- 
czone pnzeciwiko potężnamu nacisdcowi olbrzymich 
płynących zwałów lodów i jedynie „Księżniczka Po 
łudniowa". posiadająca opancerzone burty, może po 
swwać się dalej, Ale i ją zatrzymały przeszkody nie 
do przezwycężenia w postaci już zadunarzidętej tafli 


do parlamentu i stał się jego dyktatorem. 

W konkluzji wypowiedział sie przeciwko 
przyjęciu projektu B. B. jako podstawy do roz 
ważania. 

Następnie zabiera głos poseł Kochanowski 
BB, który zaznacza, że konstytucyjny pro- 
gram prawicowy zachowuje pewnego rodzaju 
historyzm. zaś lewicowy uczuciową ocenę chwi 
L i jej potrzeb publicznych. Zdaniem mówcy. 


koczującej pod biegunem południowym. Krótka depe (| 


Obydny mord rabunkowy w MER Hucie 


Dyrektor kantoru wymiany Danziger zamordowany przez niewy- 
krytych bandytów 
(Telefonem od naszego korespondenta), 


miejscu. Następnie zrabowali bandyci teczkę, 
zawierającą 5.160 złotych, 1230 marek niemie- 
ckich, 35 dolarów ovaz szereg weksli. Baudy- 
tów dotąd nie uięto. 


— 


Zawody o mistrzostwo świata w hockeju 
odbędą się w przyszłym roku w Polsce | 


wej. Prezesem wybrano długoletniego kierowmi 
ka Ligi Loick'a (Belgia), a pierwszym wicepre 
zesem dra Polakiewicza (Polska). Wyboru obu 
tych osobistości dokonano przez aklamację. Ja 
ko delegat Polski wszedł do zarządu Osiecimi- 
ski Czapski. Powierzenie Polsce, posiadającej 
tak młode tradycje hokejowe organizacji mi- 
strzostw świata i wybór na wiceprezesa Pola- 
ka, świadczy o wybitnern wzmocnieniu stanowi 
ska Polski na terenie międzynarodowym, spo” 
wodowanem niewątpliwie sukcesami sportowe 
mi naszych hokeistów. 


wód podb <-giinow ych. 

Sytuacja ekspedycji Byrda staje się zupełmie nie- 
oczekiwanie wręcz krytyczna. Gdyby zaszła bo- 
wiem konieczność drugiej, długiej zimy pod biepu- 
nem, jej bohaterską załogę mogłaby spotkać kata- 
strofa. Zapasy prowiantu są na wyczerpaniu. tak sa 
mo jak zapasy węgla i benzyny dla samołotów. 

„Mol kxdzie, nie wszyscy zresztą — komunikuje 
Byrd w swojej radjo-depeszy — nie są w stanie 
przeżyć po Taz drugi tej sunowości klimatu, której 
doświadczyli w roku ubiegłym. Ziesztą me są też 
dziś psychioznie zdolni do pokonania w sobie rado- 
ści „jaką rapełniła ich perspektywa bliskiego powra 


Według ostatnich otrzymanych wiadomości z „Ma 
lej Ameryki“ zapanowało tam ogromne przyznębie- 
nie, którego nie są w stanie przezwyciężyć nawet 
tak silne charaktery, jak lotnicy Johny i Walkers, 
geolog Howid i sam reporter podbiegunowy Oven 
Romssel. 

Jeżeli do 5 lutego mie wda się pnzołamać zapory 
lodowej, dzielącej ekspedycję od statków, Byrd ł je 
go towarzysze skazami będą bezwzględnie na spę. 
dzenie drugiej okrutnaj zimy pod biegunem południo 
wytn. A wtedy, kto wie, jak będą brzmiały wieści 
z „Małej Ameryki". Może zabraknąć w nich tej siły, 
tej wielkości i radości, z któremi poznał się świat z 


korespondencyj radjowych Ovena Roussela, 
tama 


N. Jork, 28. 1. PAT. Naczelnik policji me- 
ksykańskiej donosi o wykryciu w ubiegłym ty- 
godniu skisku, który dążył do zamordowanią 
prezydenta. 


| 
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„NOWY DZIENNIK”, czwartek 30 i. 1930 


= Tragiczna śmierć wybitnego lekarza 


lwowskiego 


Spiesząc do chorego rabina, zginął w katastrofie bip. dr. M. Selzer 
ulefonem od naszego korespondenta) 


Ewów, 28. 1. Wczoraj wieczorem rozeszia 
Sọ lotem błyskawicy po mieście wiadomość o 
tragicznej śmierci jednego z najwybitniejszych 

żydowskich we Lwowie bł. p. dra Mar 
Gna Selzera. 

Dr. Selzer został wczoraj wezwany do cho- 
Tego rabina Lejba Rokacha z Rawy Ruskiej na 
konsyljum lekarskie, które miało się odbyć wie 
Czorem w domu rabina, Dr. Selzer zgodził się 
ma wyjazd. Wysłannik rabina Rokach wynajął 

wkę, która wraz z drem Selzerem wyje 

do Rawy. Gdy auto znalazło się obok sta- 
cii kolejowej Kamionka Wołoska, oddalonej o 
7 km do Rawy Ruskiej nastąpiła tragiczna kata 
strofa. Wskutek ciemności i fatalnego braku 
rampy kolejowej samochód, przejeżdżając 
przez tor kolejowy zderzył się z manewrującą 
lokomotywą. Skutki zderzenia były tragiczne. 
Samochód został zdruzgotany, pasażerowie zaś 


wylecieli na ziemię. Na miejscu zabicj zostali 
dr. Marcin Selzer i szofer taksówki. Trzeci pa: 
sażer został ciężko ranny. Natychmiast wyie- 
chał na miejsce katastrofy pociąg ratowniczy Z 
lekarzami, wszełka jednak pomoc była już da 
remna. 

Bł. p. di. Selzer był jednym z naiwybitniej- 
szych przedstawicieli żydostwa lwowskiego. 
Choć był gorącym Żydem narodowym. nie brał 
udziału w życiu politycznem. Natomiast praco 
wał bardzo ofiarnie na polu społecznem, zwła 
szcza zaś jako założyciel Towarzystwa dla 
szerzenia hygjeny wśród Żydów. Od roku 1923 
był Zmariy członkiem zarządu naczelnego cen 
trali Toza. Zmarły był pozatem autorem szere 
gu prac saukowych. W ostatnich czasach przy 
stąpił do opracowania historji szpitalnictwa ży 
dowskiego w Polsce 


Zerwanie stosunków między Meksykiem 
a sowietami 


Moskwa. 28. 1. PAT. Zerwanie przez rząd 
meksykański stosunków dyplomatycznych z 
Sowietami wywarło w tutejszych kołach polity 
cznych duże wrażenie, chociaż koła sowieckie 
decyzją Meksyku, jak się zdaje, nie były zasko 
czone. Rozumiamo tu bowiem już po przyłącze 


niu się Meksyku do noty Stimsona w sprawie 
zatargu chifisko-sowieckiego, że rząd meksykań 
ski w swej polityce zagranicznei zwróci się 
obecnie w stronę Stanów Zjednoczonych i że 
zatem odpowiednio zrewiduje swój stosunek do 
Sowietów. 


Tajemnicze zaginięcie przywódcy 


monarchistów rosyjskich w Paryżu 


Pa ryż. 28. 1. PAT. W kołach emigracji ro 
Syłskiai panuje wielkie poruszenie z powodu ta 
jemniczego zniknięcia gen. Kutiepowa, prezesa 
związku byłych woiskowych rosyjskich, jedne 
go z najczynniejszych przedstawicieli rosyiskiej 
parti monarchistycznei. Kutiepow wyszedł z 
domu w riedzielę rano. udając się na nabożeń- 
stwo do cerkwi. a później na zebranie związku 


byłych wojskowych. Nie widziano go iednak 
ani w iednem, ani w drugiem miejscu. Wieczór 
do domu nie powrócił. Wychodzące w Paryżu, 
prawicowe gazety rosyjskie wyrażają przypu 
szczenie, że ma się do czynienia z nowem prze 
stępstwem popełniorem przez agentów bolsze 
wickich, którym nie na rękę była działalność 
prowadzona przez gen. Kutiepowa. 


TO I OWO. | 
LĄ 
Czy żona ma prawo bez zgody 
a P 
męża zostać artystką? | 

Pytanie to rozstrzygnąć ma sąd paryski, przed 
który amerykański miljoner Nelson Morris wuiósł 
skargę o unieważnienie umowy zawartej przez jego 
żonę z dyrekcją pewnego Imusio-hallu. Sprawa przed 
stawia się następująco. Znana artystka kabaretowa | 
Jane Aubert wyszła przed rokiem za mąż za amery 
kańskiego miljonera Morrisa i przyrzekła mu, że zre 
Zzygmije ze sceny. Przez pewien czas jakoś to szło, 
ale na dłuzszą metę nie mogła Morris żyć bez tea 
tru i bez wiedzy swego męża zawarła umowę z jed 
nym z paryskich music-hallów. Mąż dowiedziawszy 
się o tem, wniósł do sądu skargę o wkieważnienie u- 
mowy, na co żona odpowiedziała skargą o rozwód, 
Proces rozwodowy, chociaż pozostaje w związku z 
tą sprawą, toczy Się imuym torem. a nas interesuie 
tutaj sprawa, czy Żona bez wiedzy swego męża 
może graź na scenie. Dyrekcja teatru, z którym żo 
na Amerykanna podpisała umowę, w odpowiedzi na 
skargę podniosła, że Jane Aubert jest pełnoletnia i 
może sama zawierać wmaowy. O, nie — odpowiada 
adwokat Amerykamina — w myśl ustawy z 30 Sier 
pnia 1927 Francuzka wychodząca 
nie traci swego francuskiego obywatelstwa. We- 
dle ustawodawstwa francuskiego żona zaś bez ze- 
zwolena swego męża nie może zawierać żadnych 
obowiązujących umów. Adwokat Amerykanina po 
wołuje się na precedens ze Sarą Bernhardt, która 
w roku 1888 chcąc zerwać umowę z teatrem, pole | 
ciła swemu mężow, by wytoczył proces o urieważ 
mienie umcwy przez nią zawartej, Sara Bernhardi | 
proces ten rzeczywiście wygrala. F 

Wyrok w procesie Morrisa ma dopiero zapaść; bę 
dzie on miał decydujące znaczenie dla wyjaśnienia 
Prawnej sytuacji kobiety w Francji. 
i -r TZ 

NOWY STEROWIEC ANGIELSKI W Anglji | 
projektuje się budowę nowego wielkiego sterow- | 
ta, obliczonago na 400 pasażerów Długość tego 


za cudzoziemca 


kolosa wynosić ma 250 mtr., objętość zaś 36 mi- 
ljonów sióp sześć. Sam sterowiec poruszany bę- 
dzie 14 silnikami. Nowy ien olbrzym powietrzay 
przeznaczony będzie dla lotów transoceanicznych, 
wobec czego pod sterem umieszczone będą olbrzy- 
mie pływaki długości 90 mtr. o wyporze 300 tonn 
wody. 

ABSOLUTNA CISZA jest nieosiągaliem marze- 
niem nieszkańców wszystkich niemal wielkich 
miast, od rana do ñocy pogrążonych w chaosie 
najrozmaitszych hałasów; wpływających ogrom- 
nic ujemnie na syslem nerwowy i osłabiających 
wydajność pracy. Z lego też względu od dłuższego 
już czasu prowadzone są wszechstronne badania, 
inające na celu wynalezienie skutecznego sposobu 
wałki z hałasem ulicznym Jednem z najważniej- 
szych zagadnień w tej dziedzinie jest dokladne u- 
stałenie jakości wplywu, wywieranego przez ha- 
łas na ucho ludzkie, oraz określenie, jaki miano- 
wicie rodzaj hałasu jest dla słuchu ludzkiego naj- 
szkodliwszy. Ostatnio w zakładach wydziału le- 
karskiego uniwersytelu Utrechekiego skonstruo- 
wano specjalną kabinę „absolutnej ciszy”, naj- 
skrupulutniej izolowana od wszelkich szmerów, a 
więe posiadającą ciszę, jakiej niema nigdzie pa ca- 
łym świecie. 

SZCZĘŚLIWY KRAJ — FRANCJA NIE ZNA 
BEZROBOCIA. Według urzędowych danych, sla» 
bezrobocia we Francji w r 1929 przedstawiał sie, 
jak nasiępuje: 26 1. — 1.061, 23. FI. — 3,527. 30 IL 
LUS 12724 SEwQ0GR25 V. 570: 29, VO — 301, 
27. VIT — 3909, 31. VIII. — 403, 28, IX — 385, 26. 
X. — 3%, 3. XI — 577 i 28 XII — 817, w tem 581 
mężczyzm i 236 kobiet. 

[EE U O m) 


— SZOPA TOMMY'EGO.. po cenach zniżonych 
jest wyświetłana i śpiewana przez cały tydzień bez 
przerwy. Godiennie o godzinie 8 wieczór. Piosenka 
o straży pożarnej ustawicznie przerywana oklaska 
mi. Brawurowi wykonawcy. Prawdziwy strażak 
p. Żółty dokazuje w niej cudów bohaterstwa, — Sa- 
la Bolońskiego 
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Z GIEŁDY 


Giełda krakowska 
Kraków, 28. 1. 1930. Akcje na ogól utrzymane, 
Dolar bez miany. 
Akcje bankowc: Bank Polski 18450 
Akcje przemyslowe: Parowozy 19—20, Chybie 
32 


Papiery procentowe: 4-proc Prem Poż. inwe- 
stycyjna 123. 

Zebranie giełdowe przeszio pod znakiem ten- 
dencji spokojnej. Ruch na ogół panował słaby. 
W małych ilościach robiono jedynie Bankiem Pol 
ski po kursie nieco mocmejszym, Chybiem ı Pu- 
rowozami lekko słabiej Większość efektów pra- 
wie w zupelnem zaniedbaniu £ papierów procen- 
towych 4-proc. Prem. Poć. inwestycyjna utrzyma- 
na, 5-proc. Prem. Poż dołarowa 74 w płaceniu 
74.50, w towarze mocniej bez traasakcyj 

Na pogiełdziu sytuacja podobna, Płacono Tho- 
net Mundus 20, 5-proc. Poż. Konwersyjna 49.30. 

Waluty i dewizy olicjalnie bez zainteresowa- 
nia. 

Na rynku walutowym w obrolach prywainycii 
i międzybankowych sytuacja bez zmiany. Podaż 
dolara gotówkowego większa przy małym popy- 
cie. W Krakowie dolar golówkowy 8:86 i pół do 
8.87 i pół, czeki bankowo 8.89 i pół do 8.90 i pół. 
Warszawa dol. 8.86—9.87 1 jedna czw. czeki 8.89 
i jedna czw. do 8.90 i jedna czw Lwów dol. 8.86 
i pół do 8.87 i pól, czeki 8.89 i pół do 8.90 i jedna 
czw. Katowice dol. 8.87—8.88, czeki 889 i pół do 
8.90 i tazy czw. Kurs notowania Banku Polskiego 
pozostał niezmieniony, * 


Giełda zbożowa krakowska z 28 bm.: pszenica 
dwors. czerw. stand. 36.50—37,50, biała stand. 35 do 
35.50, tang. stand. 34—34.50, żyto dwor. stand. 20.50 
do 21, targ. stand. 20—20,50, owies dwors. stand. 
18.50—19, tang. stand. 17—18. jęczmień browar. 24 
do 28, na krupy stand. 19—19.50, past, stand. 17.50 
do 18, mąka pszenma Krak. grysik psz. 71—72, gry) 
sikowa 69—70, 45 proc, 67 do 68, 65 proc. 62—63, 2 
młyn. konguw. grysikowa 65—66, 0000 59—60, mąka 
żyt. krak typ. 37.50—38, Poznań typ. 39—39.50. 


Giełda warszawska 


Warszawa, 28. 1 PAT. Akcje; Bank Polski 184, 
188 i pół, Polska Bank Przem. we Lwowie %, 
Bank Zachodni 78, 77, Bank Zw. Sp. Zar. 79 i pół, 
Modrzejów 14 i pół, Starachowice 22  Pożycaki: 
4-proc. prem. poż. inwest, 123 i pół, 5-proc. doła- 
rowa 75 i pół, 5-proc. konwersyjna 49 i trzy czw. 
8-proc. L. Z. Banku Gosp. Kraj. 94. 

Dewizy: Belgja 123.84, Londyn 4826, Nowy Jork 
8.877, wypłaty telegr. 88.95, Paryż 349, Prage 
26.30, Szwajcarja 17175, Wiedeń 125.14, Włochy 
46.52, Marka niem. 21297, Gdańsk 17340. 


Giełda wiedeńska 


Wiedeń, 28. 1 PAT. Waluty i dewizy: Beriin 
169.49—169.99, Budaweszt 124.07—124.37, Bukareszt 
421 i jedna czw. do 4.23 i „edna œw, Londyn 
3451 i trzy ósme do 3461 i trzy czw. Nowy Jork 
109,15—711.65, Paryż 27.84 1 pół do 27% i pół, 
Praga 20.97 i pół do 24.05 i pół, Warszawa 1950 
—79.78, Zurych 136.96—137 46, Amerykański 705.89 
—709.80, Niemieckie 169.24—169.84, Angielskie 
34.49 i pół do 34.65 i pół, Włoski 3711—3727, Szwaj 
carskie 136.65—137.45, Czeskie 20.94 i pół do 21.06 
i pół, Węgierskie 124.30—124.70, 

Fapicry wartościowe: Renta maj. 1.06, Renta lu 
towa 1.095, Tureckie 26.9, Hipoteczny 69, Kom- 
pas 121, Czerniowiecza 506, Północna 10023, 
Browary 110, Ałpiny 35.8, Skoda 366.5. Zieleniew- 
ski 48.15, Karpaty 6 i pół, Galicja 38 i pół 

Giełda zurychska 

Zurych, 28. 1 PAT. Paryż 20.35, Londyn 25.18 
i uzy ósme, Nowy Jork 5.17.70, Belgja 72.07 i pół, 
Wlochy 2708 i pół, Berlin 12369, Wiedeń 72.85, 
Praga 1551 i trzyc zw. Warszawa 58.06, Buda- 
peszt 90.52, Bukareszt 307 i pół. 
| mn O i O 


Sensacyjne aresztowania 


w Poznaniu 
Nadużycia na szkodę P. W. K. 


Poznań, 28. l. PAT. Pisma poranne dono- 
szą o aresztowaniu właścicieła przedsiębior- 
stwa budowlanego inż. Wilińskiego į jego żony 
oraz inż. Oppeln Bronikowskiego, tudzież Le- 
na Ratajczaka, funkcjonariuszy byłej P. W. K. 
Stoja oni pod zarzutem oszustw, dokonanych 
na szkodę P. W. K. w związku z robotami inży 
nerskiemi, prowadzonemi przez firmę Wiliń- 
ski, 
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ADWOKAT Dr. Goid- 
wasser Ww Myślenicach 
poszukuje rutynowawęza 
koncypienta.  Zgłoszema 
osobiste w Krakowi tl. 
Zybiikiewicza 1y, I. pię- 
tro (u P Weinhebero- 
wej) we wtorek 4 huego 
b. r. między godz _ m 
popotudziu. 


ADWOKAT Hamer- 
schag w Limanowej po- 
szukuie koncypjemta. 


PRAKTYKANTA poszu= 
kujo biuro, Mały. Rynelc' 
L 1, IL pięćno. z38er 


Posada poziukują 
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WYTWORNE MIEKKIE 
WEŁNIANE UBRANIA 


prać zawsze w domu Lux em 


EŁNIANE ubrania 
bywają najczęściej 
zniszczone już przy pierw- 
szem praniu jakimś nieod- 
powiednim środkiem . . ~ 
jedymie przez racjonalne 
pranie Lux'em przedłużyć 
można i egzystencję i este- 
tycznywygłądtych rzeczy w. 
zadziwiający. 


Łatwy i prosty jest system 


prania, — oto instrukcje 
garść kryształków mydla- 
nych zalać odpowiednią 
ilością wody gorącej i ubić 


POSZUKUJĘ panny do- 
chodzącej do S5-letnie] 
dziewczynki.  Zgłószasdia 
od godz. 1—3, Nadwi- 
ślańska 1, parter, , 136g 


CHCESZ OTRZYMAĆ 
POSADĘ? Musa uwkoś. 
czyć kursy fachowe, bo- 
respondercyine, 

ra Sekułowicza, Wasesa 
wa. Żórawia 42d. Kiuray, 
wyuczają iistowuie: be- 
chaltrcji,  rachaańcowoścoł 
kupieckiej, korespowdea. 
ch hbandłowej stonopra- 
fit, nauki hurdlłu, prawa, 
kaligrafu, pisania na ma 
szynach towarozmew- 


stwa, angielskiego, fsan- 
cuski 


m. „Zgłomnenia do ca gęstą pianę. Ostudzić ją POKOJU kawaleskiego 

i j dolewając zimnej wody, b ewamwainio g częścio- 
„Błoadywa”. zdteki ac eJ y, Dy 

Éa natychmiast mieć roztwór kę a || s 

| (Pétmo | gotowy do użycia. Prać bastjnna, Zielonej, sza. 


wszystko przez wygniatanie 
w dłoniach. Spłukiwać w 
letniej wodzie kiłkakrotne 
zmienianej. Nie wykręcać, 
Lux jest na całej linji nieza- 
wodnym. Usuwa brud 
szybko,—przyczem szkod- 
liwe tarcie staje się zby- 


kam. Zgłoszenia pod „Po 
kój zaraz" do An. „N. 
Dziennika“. 132bp 
POKÓJ UMEBLOWANY 
z utrzymaniem częścio- 
wem lub całkowitem, dla 
jednego pana de wyna- 
jęcia od zaraz. Wiado- 
mość: Danielowa, ul. Dia 
za 33, II. piętro 77bp 


. 


| «AMB. mie tecznem. POKÓJ słoneczny, fron. 
 UMIEWAŻNIA wę ao towy. dia biurowej pan- 
Liszna tuiętenstię wcósko Liux nie powoduje kurczenia ny, u samotnej wdowy, 
wą, me mazwiko Nirksa. się tkanin. do wynajęcia. Zgłoszenia 
Blkuana, (u. 1903, wy- codziennie między godz. 
stwwdom, pazez P. K. U. 1—3 popołudniu, Miodo.. 
Eia Rar KUPON wa 20, II. piętro. „3685bp 
Do firmy “Sumlajt” Spółki ej 1) Skrzyni» ODSTĄPIĘ 2 pokoje I ks 
d NOW Pocztowa 479, Pocia Główna, Warszawa, chnię w Podgórza, Kra 
EEM Upraszzm w ol aropo próbocgo pakisti siokiego 26, M. piętro na 
KAAKOWPODGO. Lux, wystarczającego" na' próbne prani prawo. 1792 
Se. Kingi 9. (linja iwat. 3) a ' 
baean T UNI ANA t 
beaboni l RABKA. Lokał fryzjer- 
Klinika dia dy- Z ski do wynajęcia. Zgło- 
za 4 szenia do Admin. 
Toisia W rza Dziennika" pod „Rabka“ 


LEKARZ-DENTYSTA 


mna do- 


z diugoleinią praktyką, poszukuje posady; 
bazo robotę tochmiczna. Wiadomość: Warszawa, A. 
Sznajder, m. Kamwedicka t1, ma 20. 


L. Siibermann, Berlin W. 30 


Rarbarossastrassa 60 


pośredniczy w kupaie i i sprzedaży, — tudzież 


KILIMY 
MMM 


baczma Zwierzymieckiej 


Dwudniowy kurs sporządzania 


sałatek i kanapek 


odbędzie się we Środę i czwariek. t. j. dnia 29 i 
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[tdVa GANEROWA, Kraków 


uł. Tariowska 6. I. p. 


TROCHĘ HUMORU 


Nu e” w a wa Na Na way” way o Ng z” No Na a w w 


DIE STIMME 


posiada korespondentów we wszystkich 
ważnych ośrodkach żydowskich. 


DIE STIMME 


jest pismom taniem — abonament miesięczny 


kosztuje zł. 2.30, 


DIE STIMME 


TYGODNIK ZYDOWSKI 
W JĘZYKU NIEMIECKIM 


Oficjalny organ austrjackiej organizacji 


sjonistycznej 


WIEN i., RAUHENSTEINGASSE 1. 


DIE STIMME 


iutormuje o wszystkich wypadkach żyeła 


30 b. m. v godz. 4-tej popołudniu, — w lokalu | 


żydowskiego na całym świeciła 
szkoły „Ognisko Pracy“ przy ul. Siolarskiej 15, | 
| 


DIE STIMME 


I. piętno. — Wpisy i infonnacje w kancelarji 
szkoły, pizy ul. Mikołajskiej 9, LI. piętro, ‘od | Pani domu: Jakże mi żal Alfreda. Zapomnia- jest świetnym organem insercyjnym din wm 
godz. 8—3 przedpoł, łam mu nu przyszyć latkę na jego spadochronie! polskich, mających kontakt z Aasteją, 


Wydawca: Za Spółkę Wyd. „„Nowy Dziennik”: Zygmunt Hochwald. Redaktor naczelny: Dr. Wsthelm Berkelhamnmer. 
Redaktor odpowiedzialny: Zygfryd Moses, — Nowa Drukarnia Dziennikowa. Kraków, Orzeszkowej ?, pod zarządem Maksymiijana Feldmam 


